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Stolica Republiki Litew ski] świeci dzl 
siaj uroczystość 10 ej rocznicy niepodległo­
ści. Wezmą w niej udział przedstawiciele 
wszystkich sąsiednich rządów za wyjątkiem 
Polski. Delegacja polska do komisji mie­
szanej, obradującej nad sprawami bezpie­
czeństwa 1 rozrachunków pieniężnych za 
przeszłość, która przez ubieg>y tydzień prze­
bywała w Kownie, opuściła onegdaj to 
miasto, aby, jak to zgóry było przewidzia­
ne, nie wytwarzać swoją obecnością dyso­
nansu w uroczystym obchodzie.

W tej bowiem sytuacji, jaza istnieje 
między Polską a Litwą dotychczas, obe­
cność deie^ icji polskiej poaczas takiej uro­
czystości, jak dziesięciolecie niepodległości 
litewskiej, byłaby krępującą dla obu stron. 
Dla rurędowych sfer Litwy—z powodu ich 
w dalszym ciąga negatywnego stosunku do 
Polski i dla delegacji polskiej, która w tym 
stanie rzeczy musiałaby się znajdywać w 
trudnem i niewdzięcznem położeniu.

Nie znaczy to oczywiście,, by ta trud­
ność położenia miała być wynikiem jakiejś 
specjalnej urazy Polski do samego faktu 
święcenia przez Litwę Kowieńską jej dzie- 
sięcioletniej rocznicy zdobycia niezawisło­
ści. Polska, w której imieniu wspomniana 
delegacja prowadziła odroczone onegaaj 
rokowania kowieńskie, nie ma żadnego po­
wodu, któryby je j kazał patrzeć krzy- 
wara okiem n& ten bezwzględnie doniosły 
w życiu państwowem Litwy fakt, jakim jest 
dziesięć lat niepodległości.

Polska zawsze stała na stanowisku 
niepodległe śd  narodu litewskiego. I dawa­
ła  szczerze temu niejednokrotnie wyraz. 
Uwidoczniło się to szczególnie w kulmina­
cyjnym punkcie naprężenii wzajemnych 
polsko-litewskich stosunków—-na pamiętnej 
sesji Ligi Narodów, na tej samej sesji, na 
której od dawna, bo od 10 lat poraź pierw- 
szy z ust przedstawiciela Litwy, z ust pre­
miera Woldemarasc padło słowo .pokój* 
Tam Polska powiedziała wyraźnie, że u- 
znaje niepodległość państwa litewskiego.

Polska tylko, a szczególnie my mie­
szkańcy i zarazem spadkobiercy historycz­
nej Wielkiej Litwy, inaczej wyobrażaliśmy 
sobie państwo litewskie. Wyobrażenia, a 
za niemi I dążenia nasze szły po Hnji głę­
bokich historycznych doświadczeń, które w

określsrej formie skojarzyły nitgd jś losy 
obu naiodóu: polskiego i litewskiego.

Tc jednak nasze wyobrażenia, które 
czyniły nawrót do tej kojarzącej nas 
formy współżycia nie pozostawały w żad­
nym stosunku do litewskiej praktyki pań­
stwowej w ostatniem dziesięcioleciu, która 
nietylko, że się zamknęła w ściśle etno 
graficznych granicach, ale która w myśl 
ile  pojętej zasady historycznej narzucała i 
dotychczas narzuca ziemiom, pozostającym 
w obecnych granicach Rzeczypospolitej 
swój pokost etnograficzny, który nie 
znajdował, bo nie mógł znaleść żadnego 
oparcia o obecną etnograficzną rzeczywi­
stość.

Tu nic nie pomoże. Ani powoływa­
nie się na przeszłość historyczną, bo ua 
tę może się z takiem samem powodzeniem 
powołać Polska; ani na zobowiązania mię­
dzynarodowe, bo te w każdym razie nie 
godzą w państwo polskie; a n f na szereg 
innych naogół w swym układzie stosun­
ków ważkich czynników'

Tu decyduje ctecna, mało różniąca 
się od przedwojennej, sytuacja etnografi­
czna na ziemiach litewsko-białoruskich. 
I z tą sytuacją nietylko trzeba się liczyć, 
ale i przy rozważaniu koncepcyj państwo­
wych, ona decyduje o takim, czy innym 
układzie terytorialnych i politycznych sto­
sunków. Z  tern jednak kowieńskie czyn­
niki polityczne się nie liczyły i dotyenczas 
świadomie liczyć się nie chcą.

Stąd to wielkie nieporozumienie hi- 
sto.yczne, które oddziela Wilno od Kowna, 
stąd taka sytuacja, że święto dziesięciolecia 
niepodległości jest uroczyście święcone w 
Kownie, a nie w Kownie i w Wilnie, 
megdyś stolicy Wielkiej L<twy.

Tak jednak, ,ak nie oocym nam jest 
naród litewski, który—wierzymy— wcześniej, 
czy później znajdzie wLściwą drogę i to 
drogę, która musi prowadzić popizez po­
rozumienie z Polską — tak nię obcą nam 
jest dzisiejsze święto kowieńskie, które u- 
roczyście obchodzi państwo litewskie.

Składając więc narodowi litewskiemu 
w dniu jego wielkiego państwowego święta 
niepodległości powinszowania, życzymy 
mu przedewszystkiem wejścia na tę drogę, 
otórej na imię— porozumienie z Polską.

Po odroczeniu rokowań w Kownie.
Stanowisko rządu litewskiego podczas rokowań w  Kownie.
RYGA, 13-V (Ate). Oficjalna łotewska agencja telegraficzna w telegramie z Kow­

na w następująiy sposób streszcza stanowisko rządu litewskiego podczas rokowań 
komisyjnych w Kownie:

Na ostatniem pisi:dzeniu komisji bezpieczeństwa z litewskiej strony w odpo­
wiedzi na piojekt polskiej delegacji w sprawie paktu o nieagresji, wykazano, że pro­
jek t ten jest odpowiedni tylko między takiem i państwami, k tóre m ają ostatecznie 
ustalone granice i których stosurki w zajem ne są zupełnie normalne. Między P ol­
ską i U t r ą  niem a uznanych przez oba państwa granic i w ogóle żadnych stosun­
ków . Taki ukfrd nie m iałby wobec kego żadnego politycznego znaczenia i nie 
dawałoy żadnych realnych gw arancyj, O prócz teg c sankcjonow ałby w kroczenie 
gen. Żeligowskiego do Wilna.

Delegacja litewska zastrzega sobie w bardzo niedługim czasie wręczenie delegacji 
polskiej ‘tentrprojektu, w btórym przyjęty będzie pod uwagę prrwny t polityczny stan 
stosunków z Polską.

Ważne dla p p. urzędników!
Na R/iTY 10 cló m iesięczne
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Prasa zagraniczna o rokowaniach po.sko-liiewsKich.
PARYŻ, 14.V. (P a t) Agencja Rrdjo w ids- 

t ;szy z Berlina donosi, że rokowania polsko-li­
tewskie n b  dały pożądanej, rezultatu i że Li­
twa w dalszym ciągu zajmuje .lieprzejednane stano-

PARYŻ, 14.V. (P»t.j Georges Bienaime pod­
kreśla w Lb Victoire wysore pokojowe stanowi­
sko za jęe  przez p. Hołówkę na konferencji ko­
wieńskiej i liczne jego j upewnienia dane Iitwi-

wisko. Rokowania faktycznie przert rno do 25 
czerwca Wznowione one dopiero będą po sesji 
Rady Ligi Narodów na której porządku dziennym 
figuruje zatarg polsko-litewski.
nom że Polska prnwad-.i politykę zgodną ■ du­
chem sprawiedliwości i z zasadami wolności na­
rodów.

Epilog zamachu na rząd Woldemarasa.
KO WNO, 13. V. (Ate). Sąd wojenny w Rosieniach skazał 12 osób na kary wię­

zienia od półtora roku do lat 12, oskarżonych o  przygotowywanie zamachu stanu 
przeciwko rządowi Woldemarasa we wrześniu r. 1927 r

Wśród skiczunych znajduje się także b. poseł na sejm Żuk&uskas, którego zasą­
dzono na 12 lat więzienia.

Państwa bałtyckie.
KOWNó, 14 V (Ate>. ,-Iowy poseł estoński na Litwie Larety wręczył #we listy uwierzytelni; 

jące prezydentowi 'metanie, W odpo Wędzi ni przemówienie Laret-:y‘a prezydent Smetoni oświad­
czył mięacy imeml, że Iowy pańiti bałtyckich zależą od Ich współpracy. Państw? te muszą prze- 
dews7ysiki>m starać się. by nie szukać pomocy u poszczególnych rr >carstw

Omawiając to p./omówienie pó.oficjalny .L iet. Aidas* p-sze, l i  państwa bałtyckie nie mogą 
nigdy udawać się poi opiekę państw większych, jak tego chce Polska. Państwa bałtyckie nie 
mogą być ani barjerą, ani areną wojenną.

Jan Bułhak
A R T Y S T A - F O T O G R A F
Jrghllońska 8, telefon 968, przyjmuje 

od godz. 9— 6. 1041

Otwarcia międzynarodowej wystawy prasy.

Manifest z powodu dziesięciolecia niepodleg*
łcści Litwy.

KOWNO, 18 V. (Ate). W związku z rozpoczynającen i się juz uroczystościami 
10 lecia niepodległości Litwy, rząd wydał manifest do narodu, podpisany przez prem­
iera W oIiem arasa  i wszystk.ch ministrów. W manifeście tym znajduje się ustęp doty­
czący Wilna. Uitęp ten opiew»:

.Znaczna część kraju ze stolicą Wilnem jest zagrabiona przez złego sąsiada. 
W Wilnie byłe o jł jsz o n a  niepodległość Litwy i w akcie niezawisłości Litwy Wilno jesf 
uznane stolicą Lecz przemoc i osiuksństwo zagrabiły Litwie Wilno. Cały naród wie, 
że to nit nadługo. D lattg j to rząd litewski włączył do Konstytucji przepis, według 
którego Wilno jest uznane stolicą Litwy'.

KGLONJA, 14. V (Par). D, 1 2 b m .c g . 
11-tej przed połuaniem odbyło się w wiel­
kim hallu parku wystawowego nad brze­
gami Renu uroczyste otwarcie międzyna­
rodowej wystawy prasy. W atcie otwarcia 
uczestniczyli między innymi przedstawicie­
le rządu Rzeszy i rządu pruskiego, władz 
miejscowych i zamiejscowych premjerzy 
wszystkich krajów związkowych Rzeszy, 
prezydenci większych miast niemieckich, 
wybitni politycy i parlamentarzyści oraz 
przedstawiciele prasy niemieckiej i zagra­
nicznej. Przedstawiciele 45 -ciu państw ob­
cych "kredytowani przyrządzie niemieckim 
w Berlinie zjawili się niemal w komplecie 

Po produkcjach muzyczno-wokalnych 
przemówił starszy burmistrz Kolonji Ade- 
nsuer witając szczególnie serdecznie przed­

stawicieli państw obcych i polkrrślając, te 
głównem zadaniem wystawy w Kolonji jest 
podkreślenie dążenia do zbliżenia miekzy 
narodami i do pokoju powszechnego.

Przewodnicz-ny komitetu wystawy dy­
rektor generalny Esch w dluzszem prze­
mówieniu skresuł przebieg powstania oraz 
plan wystawy. W imieniu rządu pruskiego 
przemówił następnie u en jer pruski Braun, 
w końcu minister pracy Rzeszy dr. Brauns 
po krótkiej przemowie dokonał w imieniu 
rządu Rzeszy oficjalnego aktu otwarcia wy­
stawy. Z odśpiewaniem chóru z 9-tej sym­
fonii Bethovena zakończyła się formalna 
uroczystość otwarciu wystawy, paczem 
uczestnicy zwiedzali gremjalnie s ile  i pa­
wilony wystawowe.

Zatarg chińsko-japoński.
.. Marszałek wojsk nacjonalistycznych na Tjen -  Tsln.

L l NDYN, 14.V (P-it). Agenda Reutei a dowiaduje się z Szanghaju, ze gubernator prowincji 
Szantung doniór, i zawładnięciu przez wojska nac,ona!ist czne miejscowością Yai.-Dou, lezącej n . 
połowie dr igi Wu-Bou do Tjen-Tsinu. Woi.sKa naiior ilistytzne w ten sposób o a ce ły  zna.zną 
część arr j ‘ północnej. ArmJ południowa wzięła do n t woli 700C ludzi z nrmjl Cwung Tso- .i..a 
oraz wielkie łuj,y wojenne. Wojski. n a :Jc i jlistyczn posuwają się w szyb ,Im tempie w kierunku 
na Tjen-Tsln, d j Ltfi ego plerwsce straże mają według obliczeń przybyć w dniu dzisiejszym. 
Garnizon cudzozkmsm w Tjen-Tsln.e wynos* 4000 żołnierzy amerykai * . h . "
1000 angielskich i 500 japońsnich

3000 franci ,cu,

Generał Fen g-Yu-Sjang naczelnym wodzerr. armij południowych.
SZANGHAJ, 14.V. (Pat.) generał Feng-Yu- “

Sjang mianowan, zasiał n*czeln; ir wodze1"  ar
mi) południowych działających przeciwko wojskom 
północnym. Honorowym gc-e* Jlissimusem pozo­

staje Czaog-Kei-Szek. Zwolennicy Kuomintangr 
uważa u -  wii -lomość ti świadczy c wyrzecze- 
liiL się poi tyki zmierzającej do zjednoczenia 
C.iin.

Ameryka chce być arbitrem w zatargu chińsko-japońskim.
1 ARYfc, 14.V. (Pat.1 .New-York Herald* do­

nosi z Waszyngtonu, że departament stanu zawia­
domił konsula Stanów Zjednoczonych »Tsi-N an- 
Fu, iż mógłby się podjąć próby objęcia roli arbi­

tra w konflikcie chińsko-jaj. uftskim o iieby obie 
stror.y zwrócił] doń z odpowiednią propozy­
cją. Propozy : jj  ta w 1 ,*dym razie de będi e u- 
czyniuna w imieniu rządu Sianów Zjeauoczcnych.

Projekt paktu przeciw wojennego w Izbie Lordów
LOND’ N, 14-V, (P at), lzbt Lordów rozpocznie jutro narady .a d  merykańskim 

projektem paktu przeciwwojennego. Dyskusję rozpoerąć ma lord Reading, który odczytu 
b niosek proponują zy poparcie projektu f perwierdzenie stanowiska zajętego w tej spra­
wie przez Chamberlaina.

Z całej Polski.
— Marceli Bouteron w W arszawie.

Wczoraj o godz. 9 ra to  przyjechił do 
W’arsz»wy Marceli Bouteron wybitny pi- 
parz i krytyk francuski, świetny znawca 
3alzacV Dziś dn. 15 b. m. o godz. 8 ej 

wieczorem Bouteron wygłosił w sali K on­
serwatorium odczyt p. t. .Małżeństwo Bal- 
za ca ", który b f l e  poprzedzony słowem 
wstępnem Baya Żeleńskiego. Odczyt swój 
gość hancuskl powtórzy 18 maja w Poz­
naniu, 19 maja w Krakowie, 21 maja we 
Lwowie, s\ąd powróci do Warsziwy.

—  Vil Zjazd Związku Strzeleckie­
go. W niedzielę ubiegłą f-dbył się w War­
szawie VII cjazd delegatów okręgowych i 
członków Związku Strzeleckiego, przyby­
łych z caiej Polski.

Zjazd zaszczycił swą obecnością 
P. “ rezydent Rzeczypospolitej, Ignacy Moś­
cicki.

Przemówienia wygłosili między inne- 
mi prezes Diuski, minister Słar/oj-Skład- 
kowsai, prezes honorowy Wacław Siero­
szewski, któremu zubrani urządzili burzli­
wą owację i wielu innych.

Na zjeździe tym odbyty slą takie wy­
bory zarząau giównrgo, Jo którego wy­
brano p. p . d ra K Dłuskiego. Z. Dre­
szera, KPt. H- Królikowskiego, T . Czakie- 
gc B, Strześniewsiriego (wszystkich po­
nownie) oraz p. posła Suszyńskiego (Poz­
nań). posła płk. Koca, ppłk. Minko tyskie­
go, Jaroszewiczawą, J . Osieckiego (Łódź), 
Z. Glińskiego, posła Tomczaka i Piotrow­
skiego.

Do korhisii rewizyjnej p .p. Bogusław* 
skiego, Syskę (Łódź), dyr. d-.u w Min. 
Pracy 1 On. Społ. T . Szubariowicza, Ho- 
łownię, Podgórskiego i Borysłuwsklego.

—  Zjazd Rady Naukowe] kasy im. 
Mianowskiego. Wczoraj odbyt się zjazd 
Rady Naukowe] kasy im. Mianowskiego 
pod przewodnictwem rektora Twardow­
skiego ze Lwowa. W zjeźdrie wzięli udział 
przedstawiciele wyższych uczelni oraz to- 
waszystw naukowych Rzeczypospoliej.

— Zjjor wybitnćZÓ chirarga. Wcaorij ra- 
no ctiidi ł w Wair/iwla Ir. Alek »nde Zawa il i 
długoletni ordynator szpitala Przemienienia b o ­

skiego, wybitny chirurg, znany w kraju i z t- 
grrnicą.

— #risła grozi wylewem. WskuteK ostat­
nich opadów stan wody na Wiśle podniósł sijj 
znacznie.

— W Zakopanem zima. Od kilku dni za­
panowała w Zakopanem zima niepamiętna od 
szeregu lat w em mieście. Śnieg pokrywa ente 
Z topane. Zadymki powtarzają sh  codziennie po 
kilka razy. Góry pokrywa powłoka śnieżna gru­
bości 1 metra.

Z
Em igracja do innych części świata.

W kwietniu r. b. wyemigrowało z 
LTtWy do Kanady 23o, do Argentyny 233, 
do Brazylji 11, do Afryki 109 dc Stanów 
Zjedn. Ameryki Półn, 89, do Urugwaju 73, 
do Kuby 7, ao Meksyku 6 i do F.alestyny 
1 ósoba, czyli razem 865 osób. W kwiet­
niu r. ub. liczba emigrantów wynosiła 3115 
osób Jak  widać z tego emigracja z Litwy 
w r. b. znacznie zmniejszyła się.

Zużycie alkoholu w Litwie.
W ciągu 1-go kwartału r. b. wypito 

w Litwie ogórem 1.504 210 h tró-' nrpojów 
wyskokowych (oprócz piwa) wnrtości 
12.174.698 litów. W odpowiednim okresie 
roku ub. zużycie alkoholu wvnosiło 
1.276 656 litrów, a roku 1926— 1.234.575 
litrów.

Wydatek na głową ludności bez bóż­
nicy płci i wieku wynosi zntem w I-ym 
kwartale r. b. około 6 litrów, co stanowi 
cyfrę stosunkowo b. poważną.

— Litwini budują m ott przez Merc^zjnkę.
Onegdaj w rejonie Oran władze litewskie przy. 
stąpiły do budowy mostu przez rzekę Mere- 
czankę.

— lem rrja ł kupców k.ajpedzkleh. Kupcy 
leśni w Kłajprdzid zwrócili sit; z memo jałen do 
rządr kowieńskiego domagając się przeprowa­
dzenia z Polską w pierwszym rzędzie rokowań 
w sprawie iknajszyb^egc otwarcia spławu drze­
wa po rz. DziSniu i Wilii.

Jednocześnie z t  i posunowili oni zwró­
cić oię dc kupców poiskich. by poczynili odpo­
wiednie starania u rżące poitKiegc.

Dzień poi tyczny.
Dowiadujemy się, że Pan Prezydeni 

Rzplitej podpisał nominucję Aleksandra 
Kreuza, dotychczasowego kierownike m o­
nopolu tytoniowego na stanowisko naczel­
nego dyreKtora tej instytucji.

Wczoraj o godz. 2 m. 30 wicepre­
mier Bartel był przyjęty w gmnchi • In- 
speKtormu Sir Zorojnych przez Marszałka 
Piłsudskiego, który odbył z nim dwugo­
dzinną konferencję.

w-' # <1
W zw'ązku z notatkami, jakie ukaza­

ły się w niektórych warszawskich pismach 
porannych w dn. 14 b. m. kancelaria cy­
wilna Pana Prezydent* Rzeczypospolite! 
komunikuje, że wiadomość o zamierzGnem 
powierzeniu stanowiska zistępcy szefa kan- 
celarjl cywilnej p. Michałowi Mościckiemu 
nie odpowiada rzeczywistości. (Pat).

*
W warszawskiej prasie ukazały się 

notatki o rzekomo majacycn nastąpić zmia- 
niach na stanowiskach kierowniczych ma­
rynarki handlowej. W związku z tenr Mi­
nisterstwo Przemysłu i Handlu stwlerdzs, 
że wiadomości te nie odpowiadają praw­
dzie, żadne bowiem zmiany na stanowiskach 
kierowniczych marynarki handlowej nie są 
zamierzone (Pat).

*
W cz ca j w południe odbyło sic pierw ­

sze organizacyjne posiedzenie grupy par­
lamentarnej poisko-trancusKiej, na którem 
po wysłuchaniu sprawozdania prezesa ko­
misji przejściowej posła Jana Dębskiego, 
wybrano komitet organizacyjny w skład 
którego wchodzą posłowie Czerwer yński 
(KI. Nar.), Qralińskł (Wyzv..). Dębski 
(Piast), Kłuszyflska (P P S), Ko^ctałkowski 
(BB), sen. Łubieński (3E ), pos. Niedział­
kowski (PPS), Rosner (P P S), Targowski 
(BB), Piasecki (B B f, J Thugutł, Radziwiłł 
(BB) i Rozmaryn (KK Nar.). Jednocześnie 
komisia przejściowa uznała za członków 
Jrupy byłych senatorów i posłów Buzka, 
\ niorsL:iego, Thugutta i ks. Wóycickiego.

(»at\
*

Sprawc utworzenia specjainii państ­
wowej rady gospodarczej zamiast trzech ko- 
misyi: opinjodawczo-prawmczej, przemysło­
wej i pracy przy komitecie ekonomicznym 
Rtuy Mini3'rów po wygaśnięciu pełnomoc­
nictw rządowych utknęła nu martwym punk­
cie i prawdopodobnie nie prędko zostanie 
zrelizowana. Wyłoniony swego czasu dla 
zorganizowania rady gospodarczej specjał 
ny Komitet odbył dotychczas dwa posie­
dzenia, jednakże żadnych konkretnych po­
stanowień nie powzięto. Można się liczyć z 
zaniechaniem utworzenia państwowej rady 
gosnoaarcuej, która miała być organem 
upinjoćawczym przy komitecie ekonomie* 
n y it Rady Ministrów

Instytut badanie spraw mniejszości 
narodowych w Warszawie zaproponował 
wileńskiemu senatorowi żydowskiemu p. 
Rubmsztejnowi, wzięcia udziału w pracach 
instytutu. Propozycję tę p. senator Rubin- 
sztejn przyjął.

I Państw B a M i c l i .
1 t

Estonjs. — Łotwa.
TALLIN, 14.V (Ate), ‘ Estoriskl min. 

Spraw Zagranicznych Reoane udzielił wy­
wiadu przedstawicielom prasy, co dc- wy­
niku ostatniego jego srotkania z ministrem 
Spraw Zagranicznych Łotwy Balodisem.

Omawiając szanse załatwienii unii 
celne; między Łoiwą a Estonią min. Reba- 
ne oświadczył, że w sprawia tej należy 
przedewszystkiem wyigśnić, na jakich pod- 
»iawach ttzeb* będzie prowadzić prace 1 
dlaczego jest potrzebny kontakt między 
obu państwami.

„Tu inicjatywę musi podjąć Łotwa — 
oświadczył minister —  to za- musi ona 
wyiaśntć, jakie jest wyjście z położenia, 
które Bię wytworzyło w związku z zawar­
ciem 1 otewsko-sowieckiej umowy han- 
dlow ej".
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P r a ę e  S e j m u .
Budżet N. S. Wojsk* w sejmowej komisji bud~

żetowej.
W ystępy p. Trąmpczyńskiego— PPS. 1 „Wyzwoleńcy" za zmniej­

szeniem budżetu i redukcją armii Gen. Konarzewski odpiera zarzuty 
i broni całości ł godności armji.

WARSZAWA, 14. V. (Pai). Dziś o 
godz. 10-ej min. 30 rozpoczęły się dalsze 
obrady sejmowej komisji budżetowej na i  
budżetem M stwa Spraw Wojskowych. W 
dyskusji oierwszy zabrał głos poseł Trąmp- 
czyński (Ki. Nsr.) oświadczając, że budżet 
M stwa Spraw Wojskowych uważa za nie­
polityczny i dlatego klub jego gotów jest 
przyznać budżet ten każdemu rządowi, by­
leby ty k o  użyty on był na postawienie 
armji na step o równej z Innemi armjami 
europe»skienii. W końcu mówca do.nrga 
s:'e wyjaśnień w sprawie napadu n? posła 
Zdziechowskiego, redaktora Mostowicza i 
w sprawie gen. Zagórskiego.

Na wysunięte przez posła Tjąm p 
czyhskicgo zarzuty dał wyczerpującą odpo 
wiedź podsekretarz stanu M-stwa Spraw 
W ojsk. gen. Konarzewski podki eślrjąc, że 
przeniesienia spowodowane są jedynie ko­
niecznością reorganizacji niektórych od­
działów. Przesłanki polityczne przy prze­
niesieniach me mają miejsca.

W sprawie gen. Zagórskiego gen. Ko­
narzewski stwierdza, że wszelkiego rodzaju 
przypuszczenia opierają się wyłącznie na 
plotkach. Sąd wojskowy prowadził do­
chodzenia, mywał świadków, jednakże nie 
uzyskał żadnych pozytywnych danych. Te­
raz sprawa jest w zawieszeniu albo do 
otrzymania nowych danych, których m cźe 
m ogłyby dostarczyć strony rozpuszcza­
jące plotki, albo też do ujęcia gen. Z a­
górskiego.

Następny mówca poseł Uebermann 
(P P S) zarzuca M-stwu Spraw Wojsk., że 
traktuje swój budżet zbyt jednostronnie.

Mówca zapowiada zgłoszenie czeregj 
wuiosków między innemi w sprawie obni­
żenia o 28 i pół proc. sianu pokojowego 
jrm ji i sprowadzenia tego stanu do 150 
tys. niezawodowych szeregowych, w spra­
wie obniżenia kredytów na utrzymanie 
sim ji o 25 proc., wreszcie wy po wi a aa sie 
za zniesieniem rubryki „nagród pienięż­
nych* i rub vki na „wydatki t. zw. nie­
przewidziane*.

W odpowiedzi zabiera głos ponownie 
wiceminister gen. Konarzewski wyjaśniając, 
że Dreliminowany budżet i tak me wyczer­
puje w całości potrzeb wojska. Co się ty­
czy dokonanych przekroczeń budżetu, to 
już w t. ub. wniesiono projekt o podwyż 
ce 80.0C0.C00. Ze względu na równowagę 
budżetową nie zostało to jednak chwilowo 
uwzględnione z tern zastrzeżeniem, że jeśli 
waruuki na to pozwjlą, to suma taka bę­
dzie mogła być przez wojsko użyta. Co się 
tyczy sprawy redukcji stanu liczebnego, to 
była ona przedmiotem dyskusji specjalnej 
komisji, która uznała, że redukcja jest 
chwilowo niemożliwa. Skrócenie czasu 
służby wymiga przedtem uwzględnienia 
szeregu postulatów, które niezawisze są 
zależne od wojska, jak np. podniesienie 
poziomu oświatowego rekruta, zwiększe­
nie len tężyzny fizycznej, rozbudowa przy­
sposobienia wojskowego wreszcie zwięk­
szenie kadry.

W daiszej dyskusji poseł Rozmaryn 
(Koło Zyd.) wyraża obawę, że budżęt woj­
skowy zbyt wyolbrzymiony nadwyręży siłę 
gospodarczą społeczeństwa. W końcu z za­
dowoleniem stwierdza, że skargi na złe 
obchodzenie się z żołnienam i stają się co­
raz rzadsze, a nawet bardzo rzadkie.

Po wyjaśnieniu p. wice-ministra gen. 
Konarzewskiego w sprawie wysokości bud­
żetu wojska, zabrał głos poseł Woźni ck> 
(Wyzw./, który z najwfększem uinsnitm  
podkreśla sposób, w jaki zarówno p. v> ice 
minister gen. Konarzewski jak i jego 
współpracownicy odnoszą się do obrad 
komisji budżetowej nad budżetem M-wa 
Spraw Wojskowych, oraz porusza cały sze­
reg krestyj.

Na poruszone przez posła Wcźnickie- 
go kwestje udzielił wyjaśnień p. wice-mi-

nisier Spr. Wojsk. gen. Konarzewski. Po 
tych wyjaśnieniach, przewodniczący poseł 
Byrka zarządził przerwę do godz. 4 min. 
30 popołudniu.

Po przerwie.
Na posiedzeniu popełudniowem komisji 

budżetowej, p. wice - minister gen. Kona­
rzewski złożył po przerwie wyjaśnienia v 
sprawie napadu na red. Mostowicza w no­
cy z 8 na 9 września 1927 r. przyczem 
stwierdził, że podejrzenie było skierowane 
przeciwko porucznikowi Kusińskiemu przy 
dzielonemu do głównej komendy policji w 
charakterze adjunkta. Sprawa jego oddana 
została do Sąau Wojskowego Jedaak do­
chodzenia wykazzły jego alibi.

Następnie p. wice minister udzielsł 
wyjaśn:eń cyfrowych w sprawie diet, kosz­
tów podróży i t. a.

Poseł Pieracki (BB) oświadcz?, i i  
kto tjważa, że budżet naszego wojska jest 
zbyt wysoki, to winien przekonać naszych 
sąsiadów, że i ich budżety są za wysokłe. 
Stronnictwo • mówcy głosowzć będzie z ł  
preliminarzem bez poprawę*!.

Poseł CzetweHyński (ZLN) z zado­
woleniem stwierdza, że przemówienia wi­
ce-ministra gen. Konarzewskiego wytwo­
rzyły serdeczną współpracę między S e j­
mem i M stwem i że dają właściwe tło 
dyskusji. Uwaga, że sprawy wewnętrzne 
administracji i sprawy personalne nie na­
dają się do dyskusji w komisji budżetowej. 
Mówca irzeciwny jest komercjalizacji 
wszystkich przedsiębiorstw wojskowych.

przemówieniu posła Roji zabiera 
gros poseł Polakiewicz (B B ), który z ra­
dością f uznaniem wita wysiłek M-stwa w 
celu wzmożenia produkcji krajowej i u- 
mieszczania pieniędzy w kraju. W spra­
wie ssrócem a czasu służby wojskowej, 
mówca zauważa, te nietyle o skrócei ie te 
go czasu chodzi ile o zmniejszenie liczby 
wojska, lecz zapytuje, czy Polska ze wzglę­
du na swoich sąsiadów może pozwolić 
sobie na to, aby obniżyć stan wojska z 
200 000 na 150.000.

Następny mówca poseł Kwapiński 
(PPS) apeluje do ministra, aby wydał po­
lecenia stosou-nia przez woj«ko «stnłejąk 
cych przepisów prawnych przy wydzierża­
wianiu różnych terenów, dotychczas bo­
wiem dzieją się liczne nadużycia krzyw­
dzące i rozgoryczające ludność,

Zkolei daje szereg wyjaśnień wicemi­
nister Spraw Wojsk. gen. Konarzewski. 
Poseł Woźnicki (Wyzw.) oświadcza się ca 
zmniejszeniem ilości w o jsk r , w czem zga­
dza się z p. Libermanem.

Wicemin. gen. Konarzewski pódnosi, 
że przez zmniejszenie sił zbrojnych znisz­
czyłoby się cały pian mobilizacyjny, który 
jest bardzo skomplikowany, a został ściśle 
opracowany I że przyszła wojna właśnie 
może wybuchnąć niespodzianie. Nasz plan 
hczeDny wynosi zresztą dziś 198.000. Resz­
ta to rezerwy.

Po przemówieniu posła Burdy zabie­
ra g,o > pos. Lieberman (PPS), uzasadniając 
wniosek o zmniejszenie stanu liczebnego o 
50 tys. ludzi. Po przemówieniu posła U e- 
bermana zabrał głos poseł Trąmpczyński, 
uważając wyjaśnienia w sprawie peruszo 
nych przez nitgo 3 napadów za niewystar­
czające. Wicemin. g-?n. Konarzewski zwra­
ca się do posła Trąmpczyńskiego z ape­
lem, ażeby  zechciał przedłożyć Min stwu 
rzeczywiste dane w sprawie posła Zdzie- 
chowskiego, co przyjęte będzie z wdzięcz­
nością.- Co do g\n. Zagórskiego, to zaprze­
czenia kursującym plotkom w oficjalnym 
komunikacie rządowym byłoby obrażające 
d-ra tegoż rządu. Są oskarżenia— powiedział 
wiceminister— na które się nie odpowiada. 
W aalszej dyskusji zapierało glos szereg 
mówców, porzem obrady ukończono.

Kronika telegraficzna.
=> Prcrnjer lhewski W :Id :m cra* spodzie­

wany jest w Londynie w dn 20 b. ra.
«  Wywóz drfewa przez po# kłajprd-kl 

wyniósł w roku 1927 ogóien. 81.431 festnietrów. 
Odpowiednia hc ;by dla lat poprzednie!- są n-- 
stępując.. w r. 1926—58.861 i w r. 1925—74.835 
festm“łrów.

=  Uniesienie wiz w ruchu osebowym po­
między Rzeszą N.ermecką a Ł^twą z»nroponow,ał 
nąd niemiecki rządowi łotewskiemu, który zasad­
niczo na tę propozycję zgodził się,

•  Ekonomiczny komitet doradczy Ligi 
Narodów w Genewie rozpoczął ezoraj rano 
obrady. Polskę reprezentują: son.-Gliwic i b. r— 
mr. Popławski. '

■= Cb hó 1 poświęcony Jo a n n ę  d‘Arc w 
Paryżu, jak podfcpSSIa z zaaowclaniem prasa 
francuska, nrał przebieg nadzwyczaj wspaniały, 
pizyczem spokój nigdzie nie został zamącony.

■= Eksplodowały dwie bomby, pocłożone 
wczoraj w nocy pod u-ir. pewnego uogategc btn- 
k ien  w  Sofji oraz najb. gatsregi człowieka Buł­
garii Falezęwa. Szkody są n eznaczne. Przypusz­
czają, ie  zamach nie miał charakteru polityczne­
go, iecz był protestem przeciwko zbyt marym 
datkom bogatych osób w Bułg>rji na rzecz ofiar 
trzęsienia z;em;,

— Konno z P aiy ia  do Bukaresztu jedz’e 
p. d. 0'range ■ wczoraj zatrzymała się w W'i;dniu

■= Lotnik Pelletler d‘Oicy, lecąc z AUaha- 
bad wylądowjł niedaleko Kalkuty.

— Wielki pożar, który wybr-hł w mieś ie 
Sasowo, w gub rjazańskiej w Rosji strawił 6(30 
domów. Są takie i ofiary w ludziach. I

— Huragan, który, jak ionosrę z północ- } 
nego Kaukazu, szalał w rejonie Armawiru -  wy- ,

rządził wielkie szkody w ogrodach owccowych i 
warzywnych, oraz zniszczył częSĆ zasiewów.

«= Mrozy, panujące c ć  kilku dni w Ko- 
b ancji, prczynlły ogromne sjustoszenia w win- 
nicacn uadrefiskich, ^

~=W}jąt‘ owe chłody panują także w Ru- 
munji. Wczdi w górzystej c teśii Wałichji i pra­
wie całej Moh!awji padał śnieg.

— 40,000 mil wy ■•osi droga, którą ma od­
być z Capetown w Anglji do Tokjó holendersko- 
amerykafiski Lear Buck n? hydroplanie.

«= Zatrzymany został na granicy rumuń­
skiej korespondent dziennika Venhov, który 
chciał się udaC do Alba Juljc. Oświadczono mu, 
że na podstawie rozporządzenia min. buca, może 
się on udaC tylko do Bukaresztu.

W Kabu’u spłonął l:mematograf, bę­
dący wAsnoScią króla Amman Ulaha. frzyizyną 
pożaru było krótkie spn c e .  Spłonęły film , doty­
czące pcb, tu króla w Indiach.

’ =  'wczoraj wykoleił się Dociąg pcśnleszny 
por.:i;azy stadami Gboszyw e i W.e^ą Łodrną 
na Węgrzech. Lokomotywa, wagony pocztowy i 
służbowy oraz jeaen osobowy spadły z nas pu. 
2 osoby ciężko ranne i 14 lżej rannycł.

=• W Gkury w Rumunji wybuchł pożar 
dwocb szybów naftowych przyczem  spalił si« m- 
żyniei oraz 1 robotni^. W dniu dzisiejszym pożar 
wybuchł ponownie w iednym z pobliskie! szybów, 
ogarniając wkrótce 20 innych.

- • Gw iłtO!”ny pożar szybów naftowych 
który wybuchł w M&reni w P.Linu/jji trwa w dal- 
stym ciągu Ogień :niszcj.ył 17 szybów.Trzej ro­
botnicy p nieśli ś nkrć. Straty wynoszą prawdo­
podobnie lOO.OOO.COO lej.

, =  Wielkie powodzie nawiedziły Węg.y.
Straty są bardzo znaczne.

Ze śwatn.
We

C Z AR T AK.
Zbór poetów w Beskidzie (1928).
„Nazwaliśmy się Ctartakiem, zborem 

poetów Zbór nie jest ibioreir, tylko. O 
starej budowli w Mucharzu naa Skawą, od 
które] wywodzi się nasze zawołanie, głosi 
podanie, że miała być w XVII-tym wieku 
zborem arjdńskim... Beskid to nasz Pię­
tnom, z którego wychodzimy ku odrodze­
niu najpierw własnemu*. (Str. 115).

„Wywodzimy się z ziemi. Oto cały 
rodowód nasz, poezja nasza i filozofja na­
sza1. Ziemia to znaczy przyroda i człowiek 
z g leoi awiązany*... (Str. 9).

„Hasło nasze niema cech Odkryw­
czych. Jest stare jak świat i nicowane 
było powielekroć przez wszystkie stu­
lecia i dziesiątki pokoleń. Nie przeciw­
stawialiśmy się żadnym prądom, nie wcho­
dziliśmy nikomu w drogę i nikt nie miał 
prawa podawać W wątpliwość szczerości 
naszych słów". (Str. 92).

Oto kilka zasadniczych, rzec można— 
programowych wyznań, wyjętych ze zbio­
rowe] książki grupy młodych poetów: 
„Czartak". Książka ta s tanowi dużych roz- 
miarów bardzo starannie wydany tom, na 
którego treść złeżyły się wiersze i proza: 
Janina Brzostowikiej, Wiktora Hanysa, 
Zofji Kossak Szczuckiej, EdwirdaKozikow- 
skk ]'c , Tadeusza Szantrorha, Jan s Wikto­
ra i Emila Zegadłowicza. Oprócz tego re-

proćukowane są tu prace graficzne Pro­
naszki, Fatata, Gedliczki, Hrynkowskiego, 
Weissa 1 innych. Słowem —  wydawnictwo, 
jakie nie coazań ukazują się ca  rynku 
księgarskim, w ruchu zaś literackim — wy­
darzenie dużego znaczenia.

Jest to już trzeci zkolei tom zbioro­
wy tej obecnie dość licznej grupy, która 
po raz p'erwszy wystąpił na arenę litera­
cką w 1922 roku, po zawiesreniu „Pono­
wy*, miesięcznika, który w r. 1921 nodjął 
hasła pokrewne: uawrotu do ziemi, do 
przyrody i... ludo\ 'Ości. Micła być „Ponowa* 
antytezą ideologji „S« im ndra“ a który 
płynął łożyskiem wielkich miast, w poszu­
kiwaniu doskonalszych form sziukf. „Pono­
wa*, a dzisiaj „Czartaa* dąży do udkiycia 
nowej treści, forma jest tu zagadnieniem 
drugorzędnem. „Treść jesl wsiystkiem, — 
pisze w słowie wstępnem tuchowy przy­
wódca „ccarukowców*, Zegiaiowicz; o 
nią v sobie walczymy: forma jest ciaiem. 
treść duchem kształtującym powłokę swą 
wedls miary i petrzeby*.

Jest to wyznanie ntpozór zdecydo­
wane określane, a jednak w gruncie rze­
czy niejasne. Ktokolwiek interesował się 
bliżej tern trudnem zagadnieniem w este­
tyce, jakiem jest kwestja wzajemnego sto ­
sunku treści i formy, ten spostrzeże z łat­
wością, iż deklaracja ta grzeszy ogólniko­
wością właśnie treścil Ale jest to tyl­
ko szczegół. Ważniejsze od estetycznych 
są nukazy etyczne, sformułowano również

przez Zegadłowicza nu wstępie. Nakazy te 
są powtórzeniem odwiecznych morałów 
religijnych, są głębokie, proste 1 piękne. 
Mają obowiązywać nietylko w twórczości 
ale w życiu artysty. Po arugie pozostawmy 
w cieniu, przyjrzyjmy się twórczości, czyli 
wcielaniu progrdirowych idei w formę ar­
tystyczna. Oczywiście —  nie pisze się tego 
jak na temat żądany. Nie stawia się przea 
sobą cnót ewangielicznych, z okiem w me 
utkwionent pisząc poematy. Idee te, 
ta filozofja miłości, prawdy dobra jest jak- 
gdyby sub itaucją duszy Dlątego dzieło ar­
tysty przyrodzonym biegiem rzeczy odbija 
w sobie te właśnie dementy duchowe 
twórcy.

Tak sobie wyobrażamy proces twór­
czy „czartakowców*, nie mając żadnych 
powodów do powątpiewania w szczerość ich 
postawy wobec świata. 1 teraz sumujemy 
wrażenia: sformułowane brzpośrednio < log- 
maty Ich ideologii, (r którymi oczywiście 
można nie zgadzać się) silniej nrzema- 
wiają do słuchacza, niż poetycaie trans­
formacje tego zaczynu duchownego. 
Srowa takie jak: Bóg, miłość, serce, nie­
bo— powtarzane są w Sych wierszach czę­
sto, a jednak nie posiadają silnego tonu, 
nie są mocno naświetlone własną ducho­
wością tego lub innego poety.

Podobnie stosunek du przyrody nie 
posiada u poetów Czartaka zdecydowane­
go, oryginalnego wyrazu, Wiersze, o gó­
rach, lasach, polach i rzekach, pisane cie­

pło, z prostotą me wnoszą ostatecznie nic 
nowego do ras^bów emocjonalnych słucha­
cza vel czytelnika, nie rozszerzają jego skali 
wzruszeniowej, nie wyrębują nowych okien 
w gmachu jego (.zyielniica) osobowości.
1 ak same mniej Więcej pisali na te same 
mniej wlecej tematy zdolni poeci na 50 
lat przed „zborei1 poetów w Beskidzie* i 
tak samo piszą dzisiaj inni, nardio cNecy 
c lul i i ca. 1 u zaś, mając do czynienia 
ze zwartą grupą, która drobiazgowo ay- 
khda publicznie swój program m eny 
p ra*o  wCŁtkiWjtC rzeczy jeszcze niezna­
nych, innego ujęcia rzeczywistości. I na­
suwa się wtet y uwag ?, ie  rezygnowanie 
d priori z wysili ■■w ku zdobyciu przede- 
wszystkiem niezależnej w «snej formy— fesi 
właśnie przyczyną \ rie j pokreślonego 
zjaw. ska. Jest to achiilesowa pięta twór­
czości czartakowców.

Bezwzględne, brutsise formy współ­
czesnego zycfa, zalewanego nową falą ma­
terializmu pod różnemi postaciami, wyma- 
g . ą od artysty—apostora idealizmu -  siły!

ieco jego, poaane bliźnim błogosławiącą 
dłonią, jak to czyni np. Zegadłowicz, zo­
stanie nctj ihm.ast odrzucone. Dzisiejszym 
iaealiuiom, stróżom, praw ducha w poezji, 
powinien stać przed cezami nie ten Chiy- 
stiis, który kazał nudstawiać wrogowi dr - 
gi policzek -io *.derzenia. ale ten, który 
biczem wypędzał kupczących ze fwląm ij 
któ:y o^ujn.iaf groźnie: „nie jen > pokój 
niosę, ale i miecz*!

czw artek Anglja pozbędzie 
się ks Karola.

LONDYN, 14.V. (Pat.) Ag«*tcja Reu- 
ter‘a podaje: MlDisier Spraw Wewnęirz- 
ny,h odpowiadając na pytania Izby Gmin 
dotyczące ks. Karola rumuńsniego, oś“ iad- 
ciyt, i e  p. Jonescu, którego ks. K arci jest 
gościem, złożył zapewnienie, że książę 
opuści Anglję najpóźniej we czwartek bież. 
tygodnia t. j. dnia 17 bm.

Skutki awantur stahlhelmowcuw  
w Berlinie. ’ >

BERLIN, 14.V. (Pat.) Jak donosi 
piasa berlińska, awantury wywołane przez 
stahlheimowiów ra  głównej ulicy zachcd- 
niego Berlina Kiiriurstendam w niedzi.lę, 
miały większe rozmiary niż początkowo.

O gółem  dokonali stahlhelm owcy w 
tej v kolicy około  100 napadów na prze­
chodniów należących do Innych obozów 
politycznych.

Jak  uskarża się prasa demokratyczna, 
policzą w tamtych okolicich okazała cał­
kowitą bezczynność W czasie starcia z jed­
ną z grnp stahlhelmowców, Komendant po­
licji został pobity kijami.

Takie refleksje nasuwają się podczas 
wertowania „C zartaia*.

Reasumując je, należy stwierdzć, że 
jakiekolwiek zastrzeżenie wysunąćby można 
przeciwko tym pisarzom, zawsze będą ono 
dotyczyły spraw zasaaniczych. Możnaby 
rozpocząć gruntowną polemikę z ich wielu 
terami, zbyt pospiesznie niekiedy rzucane- 
mi na papier, możnaby wykazać niejedną 
sprzeczność w wynurzeniach, czyli t. zw, 
głosach autorów czasopiśmie tern zebra­
nych. Nie zmieniłoby to jednak istoty sa­
mego taktu, który należy podnieść -  wyso 
kiem uznaniem; oto bez krzykliwej rekla­
my, bez drażniących demonstracyj zeszło 
się w twórcze; pracy *jrono ludzi, którzy 
nie obawiaj* się zamanifestować publicznie 
o „3pi -ach ducha wiecznie żywych" 

eromski), kiórzy podejmują z wiarą re- 
h billtację zapoznanych I wzgardzonych w 
powojennej strukturze człowieka dementów 
moralnych.

DJat-go też zapowiedź wydawania ze­
szytów „Czartaka* regularnie w odstępach 
półrocznych witamy z radością. Oby każ­
dy następny tom tego wydawnictwa był 
świadectwem tczwoiu szczytnych idei, któ­
re niesie w śwfat niniejszy zeszyt, a orze- 
i^emzystkiam aby te głosy % pod Beskidu 
krzepły I potęiniały. wynosząc się swym 
czystym tonem ponad pustą kakotonję dnia 
dzisiejszego-

U
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Zycie gospodarcze.
Spółdzielczość spożywców na terenie woj.

wileńskiego.
W związku z odbytą w ubiegu, nie­

dziele konferencję spółdzielń spożywców, 
należących do Wileńskiego Oddziału Zwią­
zku Spółdzielń Spożywców Rzliiej Polskiej, 
uzyskaliśmy możność przedstawienia stanu 
ruchu spółdzielczego spożywców w Wileń­
szczyźnie o -az ciekawe dane, dotyczące 
działalności Wileńskiego Oddziału Związku.

W spruwie prac Oddziału Związku zamie­
szczamy niżej główne momenty sprawoz­
dania z działalności Oddziała, na podsta­
wie materiału uprzejmie udzielonego 
nam przez Kierownika Oddziału p. A. Ł o­
zińskiego.

„Rok 1927-my upłynął w warunkach 
ekonomicznych względnie ustabilizowanych, 
to też i działalność gospodarcza oddziału 
rozwija sią równomiernie, wykazując, po 
uwzględnieniu wzrostu arożyzuy, faktycz­
ne zwiększenie obrotów około 30 proc.

Postęp gospodarczy naszego ruchu w 
okręgu wileńskim ma swa źródło w roz- 
szczeniu działalności spółdzielń, odzysku­
jących powoli popularność i zautanie lud­
ności. Chociaż więc zamożność i stopa ży­
ciowa poszczególnych obywateli nie wzro­
sły, to coraz większa ilość rodzin zaopa­
t r u j się w spółdzielniach. Dodatni ten 
objaw nie jest jeszcze wyzyskany w sensie 
masowego jadnania kupujących na człon­
ków.

WŚlad za rozwojem działalności go- 
sp ida>czej oddziału nie idzie, niestety, roz­
wój organizacyjny. W ciągu roku ubiegłe­
go nasz stan posiadania prawie się nie 
-mienił. Została przyjęta do Związku Sp. 
Spoź. „Gospodarz” w Mlorach pow. bra- 
sławskiego, oraz w roku bież. przystąpiło do 
Związku Nowoświęciańskit Siow. Spoi 
Ponieważ wszystkie pozostałe spółdzielnie 
zostały utrzymane, więc okręg liczy obe 
cnii 36 spółdzielń z 48 sklepami i jedną 
piekarnią. Ilość członków zrzeszonych prze­
kracza 6 tys., czyli wi<_z z rodzicami — 
około 25 tys. osób.

Jeśli w ją ć  poć uwagę, że teren dzia 
alnośd oddziału obejmuje około 20  tys. 

tilometrdw kwadratowych, a zaludnienie 
przekracza 1 mil., że na tym terenie ist 
nieje >07 gmin i 113 miast i miasteczek, 
to staje się widocznem, jak wiele pracy 
organizacyjnej leży przsd nami.

Nieufność do spółdzielni, powstała w 
okresie inflacyjnym, należy już do przysz­
łości. Ustępuje apatja. V ciągu ostatnicn 
miesię y mamy zgłoszenia z szeregu miej­
scowości, gdzh samorzutnie organizują się 
nowe spółdzielnie. W celu skoordynowania 
• pobudzenia ruchu orgunizi.cyjt.rgo Wy­
dział Snoi. - Wychowawczy Związku skiero­
wuje do okręgu wileńskiego specjalnego 

.nstruktora. Mamy nadzieję, że rok bieżący 
będzie przełomowym i zapoczątkuje okres 
rozwoju organizacyjnego.

Obroty towarowe oddziału kształto­
wały lię jak następuje;

Składowy— z magazynu
1926 r. 1927 r. Wzrost, 

w Wilnie 2.063.012.43 2.616.972.38 26.9* 
P rowizyjny —wprost z fabryk 
i źródeł nabycia do spółdz.

403.122.17 939.832.87 146,6*

spełniać swe zasadnicze zadanie obnłżani». 
cen.

Z pomiijdzy 27-mh* oddziałów związ­
ku, oddział wileński zajmuje pod #?g'ę- 
ger. obrotu ogóluego—trzecie (w roku ub. 
4-te), mając przed sobą jedynie dwa naj­
większe i najstarsze oddziały v okręgach 
przemysłowych: Łódź i Będzin. Pomfmo 
więc swojej młodości oddział wileński 
troczy na czele piacowek Związku, poło­

żonych w okręgach mieszanych i wiejskich 
Zawdzięcza to głębokiemu przeoraniu grun- 
u przez miejscowe związki lokalne, oraz 

uświadomieniu i lojalności kierowników 
spółdzielni.

PoiTlmo skasowania 'od października 
r. ub. sprzadaiy na rynek prywatny, obro 
ty oddziału w roku bież. wykazują dalszy 
wzrost, co widać z następującego zesta 
wlenia:

Składowy Bezpośredni Razem 
1-szy kwartał 1927 r.

500.86t 30 158.987 61 o59.853.91 
1-szy kwartał 1928 r.

605.719.97 432.139.38 1.037 859.36 
Rozdziehne przez oddział w rokuub. 

towary miały pochodzenie następujące: 
Nabyto przez Centrale i cddz. Związku

zł. 2.388 277 51 70* 
bezpośrednio u producentów

657.183.92 19* 
„ u pośredników

350,655 39 11* 
Stosunkowo wysoki procent zaku­

pów u pośredników stanowi czarni plamę 
w działalności odaziału. Będziemy dążyć 
do usunięcia tego defektu przez: a) przejście 
ao własnego obszerniejszego lokalu, co 
pozwoli na magazynowanie większych 
ilości towarów potrzebujących dużo miejsca 
i b) rozwó] sDółdzielni, wskutek którego 
można będrie sprowadzić wagonowo arty­
kuły nie kalkujące się przy sprowadzaniu 
drobnicowem.

Co do odbiorców obroty oddzirłu 
za rok 1926 dzielą się w sposóo następu­
jący:

Sprzedano spółdzielń, zwiąrk. (35) 
1 .5 1 4 .7 1 8 .7 3 -4 2 ,6 *—50,6*.

Sprzedano spółdzielń, wojskow. (13) 
479.025 11— 13,5*— 7,0*.

Sprzedano sróldz. rolniczo handi.(ll)
788.449.72— 22,2*— 21,1*.

Sprzedano instyt. samorz. i sp. (37)
3 3 5 .1 2 5 .7 3 -9 ,4 *— 9 9*.

Sprzedano osobom prywatnym- — 
439.486.06— 12,3*— 11,4*.

Snrzedaż spółdzielniom związkowym 
nie stanowi nawet połowy obrotu oddziUu 
i w stosunku procentowym spadła w po­
równaniu z rokiem ub. Oznacza to, że 
hurtownia wileńska Związku wyprzedza w 
swym rozwoju spółdzielnie. Ziawisko to 
uważamy z organizacyjnego punktu widze­
nia za niezdrowe i zadaniem naszem bę­
dzie usunąć je  przez rozbudowę sieci 
spółdzielczej i Wzmocnienie istniejących 
spółdzielń.

Czołowemi spółdzielniami pod wzglę­
dem zakupów w Związku są:

-5- O *
s  s

Qbrót ogólny zł.
2.466.134.60 3.556.805.35 44.2*

Jak  widać, wzrosły głównie obroty 
bezpośrednie, co jest dużym sukcesem po­
lityki gospodarczej oddziału. Dalszy roŁ- 
woj obretów bezpośrednich uważamy za 
najważniejsze nasze zaaanie, gdyż jeaynie 
w ten sposót prowadzone zakupy pozwclą 
spółdzielniom, rozwijając się gospodarczo,
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Nadzieja6 w Igi iliole „ 109a38.l9 76,7 571.77
Dok. nast.

wiono o niepodległości. Dobrze, ale prze­
cież społeczeństwo białuruskie rok rocznie 
publicznie obchodzi rocznicę odzyskania 
Niepodległości i nikt tego nie zabrania.

W końcu w g aktu oskarżenia koroną 
wszystkiego jest prasa sowiecka.

Czyż można jednek uważać za nie­
zbity dowód wszystko, co tylko napisze 
byle skryba komunistyczny?

Wreszcie p. prok. dowodzi, że pomi­
mo braku składów broni, powstańcy mog­
li liczyć na rozbrojenie wojska. Taką dro 
gą, logicznego r ozumowania, żiden sąd 
pójść nie może. Taka teza obraża armję 
polską.

Kończy się tea ■ elaborat oskarżenia 
art. 102 K. K. Ale to zdaje się dlatego, że 
ludzi tych za co innego skazać nie można. 
Wiadomą jest przecież rzeczą, że taktyka 
decyduje o działalności ?: organizacji a nie 
program. Na tern stanowisku stoi Sąd 
Najwyższy. Taktyka jednak „Hromady" 
byłr jaw ią i hgalna f nie można skazywać 
ludzi, którzy działeją legalnie.

Przemówienie swe zakończył mec. 
Etttoger temi słowami, t Przed kilku laty 
odby*v*.ł się analogiczny proces w innym 
słowiańskim kraju. Na ławie oskarżenia 
zasiadł Stzfan Radzlcz, wódz. Chorwatów, 
oskarżany o porozumienie się i  krestin- 
ternrm.

Wyrok unieważniający w procesie w 
Zagrabiu pogodził Serbów z Chorwatami. 
Ja  wierzę, żą wyrok uniewinniający w ni­
niejszym D.ocesie będzie pomostem ugody 
między Białorusinami a Polakami.

Mowat mec* Preissa.
Jednym z głównych zarzutów t  te; 

sprawie jesr zarzut posiadania przez spi­
skowców skłedów broni, gdyż u jednego 
z osk. znaleziono 2 karabiny, których mó­
wiąc nawiasem nam tu nie pokazano, a u 
drugiego przestarzałą fuzję myśliwską. Je ­
żeli zestawimy sankcję prawną przewidzia­
ną w art. 102, cz. II K. K. z faktem, któ­
ry posłużył do jel zastosowania, nie trud­
no i “Si wyczuć, że zachodzi tu dyspropor­
cja, którrj źródła nam Urząd prok. nie 
wyświetlił.

Jeżeli p. prok. zJezy  na wynalezi sniu 
materjału wybuchowego, to n leż a io  się­
gnąć do psychologii szerokich mas ludu 
białoruskiego, Którego interesy i pragnie­
nia stale były ignorowane I który naiwię- 
cej ucierpiał z powodu wojny, był sta^ 
uciskany i nic miał możności zaspakajania 
swych elementarnych potrzeb.

W początku swego przemówienia p. 
prok. przytoczył rozmowę Petronjusza z 
Witilcjuszem. Idąc tym śladem powiem: 
szczęśliwy jest p. prok. bo jest młody i 
dlatego pewnie potrafił tak prędko i bez­
boleśnie wytrzeć z swej pamięci niektóre 
momenty walki o • Niepodległość Polski 
i historii walki wolnościowej nerodu ro­
syjskiego, wśród którego żył i nawet dzia­
łał. Zapomniał o legjonach Dąbrowskiego 
walczących „za naszą i waszą wolność* 
zapomniał o dniach kiedy zwartymi szere­
gami, rękę w rękę walczyli za wolność i 
Polacy 1 Rosjanie i Białorusini, zapomniał 
o czerwonym rząazie K Kalinowskiego, 
który pierwszy rzucił hasło Niepodległości 
Białejrusi. Zapomniało tern, że Idea,którą 
całe stulecie w sercu swojem nosił naród 
polski —  idea o pru .ie  naroaów do roz- 
strzygenia o swoim losie —przysługuje f in­
nym narodom.

Kończy mec. Preiss swoje przemó­
wienie w te słowa

Kiedy p. prok. zapytuje, kto zwycięży 
Wschód czy Zachód, moja myśl kieruje się 
na Wschód, g d Je  po raz pierwszy ukazała 
się gwiazda betlejemska, która przyniosła 
ludziom wieść o przyjściu Tego, z ust któ­
rego po raz pierwszy padty słowa przeba 
czenla i miłości luozkiej.

U n i e  ord ern  ..O drodzenia P o ls k i" .
WARSZAWA, 14.5. (Pat). W dzisiej­

szym „Monitorze Polskim” ukazało się za­
rządzenie Pana Prezydenta Rzeczynospoli- 
tej nadające udznaczenia orderu „Odrodze­
nia Polski* szeregowi osób.

Krzyż komandorski z gwiazdą nadany 
został między innemi Teodoziuszowi, arcy­
biskupowi prawosławnemu wileńskiemu j 
lidzktemu za wybitne zasługi w dziedzinie 
organizacji Kościoła Prawosławnego w Pol­
sce; d-roil. I Aleksandrów! Raczyńskiemu b. 
ministrowi Rolnictwa, za zasługi nr polu 
pracy obywatelskiej oraz w dziedzinie U- 
porządkowania ustawodawstwa agrarnego.

Krzyż komandorski orderu „Odro­
dzenia Polski otrzymał między innymi p. 
Władysław Dmochowski sędzia Sądu Ape­
lacyjnego w Wilnie za zasrugi na polu na- 
rodowem o tuz przy organizacji administra­
cji sądownictwa; biskup Aleksy Gromadzki 
prawosławny biskup grodzieński i nowo­
gródzki za zasługi około przeprowadzenia 
autotiefalji Kościoła Prawosławnego w Pol­
sce oraz za uporządkowanie stosunków' 
administracji cerkiewnej w djecezii gro­
dzieńskiej; Juljusz Kaden-Bandrowski lite­
rat w Warszawie za zasługi na polu dzia 
łalnoścl literackiej, generał brygady Alek­
sander Lhwinowicz za zasługi Uj poiu 
stworzenia Krajowego przemysłu wojenne­
go; Teofil Narbutt dyrektor Państwowego 
Banku Rolnego w Warszawie za aasługi 
na polu spółdzielczości i organizacji kre­
ci; tu krótkoterminowego dla drobnego rol­
nictwa.

Krzyż oficersk1' o-deru „O aroizenu 
Polski" otrzymał m?ędzy innymi p. Ludwik 
Maculewicz dyrektor Oddziału Państwowe­
go Banku Rolnego w Wilnie za zasługi 
przy zorganizowaniu Oddziału Banku Rol­

nego oraz w dziedzinie podniesienia rol­
nictwa i przebudowy ustroju *g:«rr ego, św. 
p. dr. Jan Michniewicz lekarz w Wilnie za 
zasługi na polu pracy zawodowej i społe­
cznej; inż. Stanisław Szyperno naczelnik 
Oddziału Drogowego Dyrekcji P. K P. w 
Wilnie za zasługi na polu pracy kulturalno- 
oświaiowej nr terenie województw wscho­
dnich.

H e n i e  taieinnicreijo a i i a .
Onagdaj w rejonie Iwieńca na pograniczu 

polski -sowlachiem p troi sowiickiej straży gra­
nicznej zastrzelił jakiegaś osobnika, usiłującego 
przedostać się na teren polski. Przy zastrzelonym 
bolszewicy postawili strat.

Pi obno jest to jeden z kasjerów koleji 
wyeh w Mińsku, który nr dokonaniu defraudrcji 
usiłował zbiec do Rolsk..

SamMstwo oliteia.
Onegda -ano w lesle w pobliżu Niemen- 

czyna z niewyjaśnionej przyczyny wyb i r  em 
z ewolweru \ oko'ice serca ybi au Ił się ty ­
ci: porucznik 6 p p. Leg. Smlgiel-Li Przybyły 
z Wilna lekarz skonstatował śmierć Władze 
wojskowe orowadzę dochodzenie.

W śr d pism.
Ostatni (19) numer Tygodnika ilustrowa­

nego ustanawi w tym roku re.;orci iiustracyj 
aktualnych, które w .gromnej ilosc odtwarzaj: 
ciekawsze wypadk.. Szczególnie obficie uwzględ­
niony został pobyt króla Aman-Uliaha w Police 
święto p Astwowc i-go maji — trzęsienie ziemt 
w Bułgarji, ostatnie i/ydarzenta z dsiedziny spor­
tu, wrsszcie uwarcie wiosennego cezom’ wy­
ścigowego. Ponadto ceszyt posiada obszerny 
dział liuracki, reprezentowany przez pióra Wa 
cława Sierosz. ws< go, Korneio AnaKuszyńsKiego, 
Piotra Choynowskie go i innycn.

KRONI KA.
Wtorek

1 d
maja.

Dziii Zofji M.
Jutrbi Janr Nep.

Wcdłdd srońca—s 3 m. 23 
Zachód „ g, 19 m. 07

METEOROLOGICZNA.

Proces I M i e i  i o M s o o - R o M c z e j
Mowa mec. Ettingera.

Pierwszą rzeczą, która się p.zy czy­
taniu aktu osk. rzuca w oczy, to chaos, w 
deborze materjalów. W jedna kupę spę­
dzono całą Hromadę, dowody przeciw po­
szczególnym osobom, komintern, krestirr 
tern i t. d. V/ n n  sposób stworzono mo­
że nawet piękne dzieło literackie, ule nie 
akt oskarżenia.

W ten sposoo ów akt oskarżenia 
objął nie 56 osób, lecz Vr miljona ludn.. 
ści, o którą nam chodzi. Nie przeczę, ie  
tą drogą prokurator ułetwił sebie zadau”! 
w wynajdywaniu przestępców w h i  milj. 
ludności.

Ale jeśli 1/r miljon. ludności zarzuca 
się uotykomastcyjną i antypodatkową agi­
tację, to nie można polegać na zeznań u 
jednego sołtysa. Ten sołtys— ma udowod­
nić, .to  co zazwyczaj udowadnia statystyka. 
P. prok. przyzwyczajony do drobnego pro­
cesu, nie zdołał przygotować wielkiego 
procesu.

Dane statystyczne M. Skarbu, M. Spr. 
Wew., a w SDrawie dezercji M. Spr. Wci­
skowych są dostępne dia p. prokuratora, 
dlaczego więc nam tych niezbitych dowo­
dów nie przedstawić? Widocmie p. prok. 
podzielił zdanie jednego ze świadków o- 

karźe.1- ., który powiedział, za w Głów­
nym Urzędzie Statystycznym jest duio 
komunistów.

Otóż mojem zdaniem bez wykresów, 
bez statystyki nie można ustalać winy o- 
skarżonych. Ta technika, jaką widzieliśmy 
—  to tecnuika małego procesu.

Cóż dalej uczynił p. prokurator?
Idee: samostanowienia narodów, zwią­

zek narodów, pacyfizm, równouprawnienia 
obywateli, to wszystko razem podciągnął 
pod pojęcie komunizmu.

Tej klasyfikacji nie uniknęła i ide 
wskrzeszenia narodu białoruskiego. Takie 
skomunizowanie n«j*z!achetniejszych haseł 
demokracji całegc świata, jest apologią 
komunizmu. Pczatem jeszcze jedna cecha 
charakterystyczna aktu oskarżenia rzucn 
się w oczy, to teologiczno-scholastyczne 
potraktowanie zebranego materjału. Tak 
jak teolog, rozmaitym apokryfom, nadpi- 
som nr marginesach nadaje znaczenie nie­
zbitych kanonów, tak w tym akcie osk. 
wszelkie uchwały, czrsopisma, zebrane po 
tamtej stronie są dla p. prok. absolutnie 
wi£ ogoanymi dokumtntami. Prywatne no­
tatki Morducha Baksztr są dla o. prok 
rzeczami świętem], nietykalnemi. Mało te­
go. P. prok. u apologji komunizmu idzie 
tak daleko, że każdy laki, jaki się wyda­
rzył na naszym terenie znajduje u niego 
odpowied sik \ sowieckiej Rosji. Ma się 
wrażenie że gdyby w Polsce było trzęsie­
nie ziemi p. prok, gotów byiby to przypi­
sać uchwałom kominternu. Wogóle p 
prok. operuje tvlko ogólnikami, wielkimi 
mistrzami, szatanami, nie dając żadnych 
przekonywujący-i .rgumentów. Stoi on 
np. na stanowisku, ze ruch narodowy bia­
łoruski był narzędziem w ręku przywód­
ców „Hromaay”.

Skąd na to dane? -  h  ó- on dalej, 
że hurtki domagały się Wkwrdacji osadni­
ctw a , a czy tego nie b to w programie 
„Hromaay”? Czy p prok. o tern nie wie- 
azitł? WIą. cói t  tego? Czy to jest prz* 
etępatwo? Stwiei dcouo, że w hurtkach mC ■

— Spostrzetenia Zakładr Metecro Ogi- 
csnego U. u B. z dn 12 V. b. r. Ciśnii ie 
s ednie w milimelruc1- 758. Tempentura Srcdn’’a 
-t~11° C. Opad w milimttrac % — Wiatr przera­
żający pułtn cny. Pogodnie. Minimum na dobę 
•f-50 C. Maksimum + 1 3  C.

tendencja barometryczna — spadek ci­
śnienia.

KOŚCIELNA

— Z Ligi Katolickiej archidiecezji wileń­
skiej. Na bkutek prośby sekretariatu g-ntralnego 
Ligi " atom tei całym szeregu dzie' .natów 
arcL.djecezji wilei.sKiej wyłonieni zostali przjd- 
siawiciele dekanalni do spraw Ligi.

U R Z Ę D O W A
— Powrót wojewody. W dniu dzisiejszym 

cowracz z Warszawy p. wojewoda Raczkiewicz. 
P, Wojewoda udawi ’ się do Warszawy na'zjazd 
b. wojskowych w Rosji.

M1EJŁ A.

Przemówienie apl. Marcinow­
skiego.

Mam spełnić obowiązek włożony na 
mnie przez sąd. Przystąpiłem do obrony 
b e j sugestji. Każdy wyraz aktu oskarżenia 
tej olbrzymiej sprawy, a jest ona bąrazc 
olbrzymia, skrzętnie badąłem. Jeżeli moi 
klijentf wyjdą obronną ręką, to będzie to 
n?i moją zasługą, a przewodu sądowego i 
braku winy. Następnie p. arnik. Marcinow­
ski odpiera zarzuty wysunięte przeciw 
oskarżonym, których broni i kończy:

P. Prok. żąda b. surowej kary i to 
opietając się na art 102. P. prok. mówi 
nam o t3m, co się dzieje po iamtem stro­
nie. Po tamtej s t r o n i e  jest kara 
śmierci. Ale tam na stale niema krzy­
ża, a jest tylko pięcioramienna gwiazda.

Muterjał aktu osk. nietyiko nie uspra­
wiedliwia surowej kary, ale nie usprawie­
dliwia skaiania z art. 102.

ie.
—  Zwolnienie r  więzienia działa­

cza bialoruakiego.Decyzją władz sądowych 
zoctał zwolniony z więzienia na Łuklszkach, 
b. działacz z „Biah reskiego Związku W ło­
ścian i Robotników* Jan  Dubnik. J .  Dub- 
nic aresztowany zos* ił przez władze poli­
cyjne przed wyborami do Sejmu za upra­
wianie agitacji, wrogiej państwu polskie­
mu. Zwolniono go do :zasu rozprawy są­
dowej za kaucją 500 zł.

, —  Zatwierdzenie statatu „G ospo- 
darskago Zwiazu". Władze wojewódzkie 
zatwierdziły statut powstałego białoruskie­
go „Gospodarskago Zwiazu*. Założycieli 
mi tej nowej o r j .nlzacji białoruskiej cą: 
pp poseł dr. j .  Stankiewicz, A. Ostrow­
ska, J .  Maraszka, F  Paukscta i K. Kisiel.

— wyjazd ławnika Że]mj do Wanzawy.
diiiu dzisiejsłym szaf Sfkcji Finan 3*/2j Ma- 

gishMtu ławnik Żejmo wyjeżdża do Warszav >, 
celem ostatecznego zreulizowania przyznanej już 
miastu przez I jn k  Gospodarstwa Kraje ego 
krótkoterminowej pożyczki w kwocie 1 milj cn i 
zł- Jak już w swoitr. czasie podawaliśmy, pożycz­
ka ta przeznaczona został* na rozbudowę eie.. 
trowni miejskiej i roboty wudociągowc-Kanali- 
zacyjne.

Niezależnie od powyższego, ławnik Zejm< 
poczyni kroki w Ministerstwie °racy i Opieki 
Społecznej w kierunku przedmżeiFa akcji wyda­
wanych : -pomóg państwowych. W wypadku, gdy 
starania te nie zostaną uwieńczone powodzeniem, 
poczyni kroki w kierunku otrzymania u M-stwa 
Pr. i Op Sp. odpowiednich kredytów d k  zatrud­
nienia bezrobotnych.

— K ieiyż sie doczekają? Mieszkańcy ul. 
Kalwaryjskiej i przyl egłych nie mogą i;ę docze-

a£, kiedy nareszcie costanie uregulowana ul. 
Kalwaryjska tuż za mostem naprzeciwko t. zw. 
„górk.1 i <‘omóv Ni 1 i 3. Mieszkańcy ci skarżą 
się, że pi ośba ich złożona w tej sprawie Magi­
stratowi i staroście grodzkiemu jeszcze przed 
kilku miesiącami, o u  b  pisaliśmy w swoim cza­
sie w „Kur-erze Wileńskim', jak dotąd nie zo­
stała uwzględniona. Dlaczego?

W OJSKOW A
— Wyniki uoboi. Trwsjący od 2 b. m. 

pobói rocznika 1907. daje świetne wyniki. Wed­
ług obliczeń prowizorycznych frekwencja pobo^o- 
wyci jest o wiele wyższa niż w roku ub. i w 
wielu miejscach dosięga 100 nroc

— Pobór rekrutów. W dniu dzisiejszym 
komisji poborowa dokona przeglądu poborowych, 
zamit ck ych na terenie .lOmisarjL ów policyj­
nych I, VI, których nazwiska zaczynają się na li­
terę K.

Z K O iF l

— Otwarcie nowego połączeni kolejowe­
go z Prusami Wsctrodniemi. W związku z ma- 
iącem nastąpić w dniu dziriejszy n uroczystem o- 
twarciem nowego połączenia kolejowego z Prusa­
mi Wscnodniemi na szlaku Raczki — Timosze 
wczoraj wyj^nhał na stacj..- Fsczki dowódca 6-ej 
Brygady K O, P-u .rnłk. Górski.

Niezależnie : powyższego z ramienia Wi­
leńskiej Dyrekcji Kolejowej wydelegowana zo­
stała do Kacze* specjalna komisja.

— Zabezpieczenie kas stacyjnych od w ła­
mania. Wileńska Dyrekcja Kolejowa, w celu za­
bezpieczenia -:as stacyjnych oc włamania i okra­
dzenia, poleciła urządzić odpjwieuaia sygnaliz: - 
cję alarmową we wszystkich kasach stacyjnych.

KgRAW T AKADEMICKIE.

Z E  Z WIĄZ. | STGW A RZ.

— Za Związku Oficerów kezr-wy. „Zwią­
zek Oficerów Rezerwy wzywi, wsz/itkłch koifc- 
gów na zebraniu informacyjna pierwszorzędnej 
wagii a dniu 17 maja v*-zwartek) o godainm 11 
do Sekretariatu Związku",

— Zebranie asrsieiitów U. £. E. W nie­
dzielę 20.V b. r. o godzinie 4 popoł. w sali Nr. V 
gmachu głównego Uniwersytetu odbędzie aię 
iwycz. w: nu zebranie zrzeszenia artystów U.S.U

SPRAW Y ROBOTNICZE.

— Bezrobocie się zm nlejs-1. Podług osta­
tnich danych, liczba bezrobotayel. na tereniu m 
Wilna zamyka się cytrą 4842, z czego mężczyzn— 
3409 i kobiet—14?3.

Do pobierania zaslłKów uprawnionych jest 
1007 osób.

Frzy porównaniu z tygodniem poprzednim 
liczba bcerubotr.ych w Wilnie zmniejszył’ się o 
157 isób.

— Emigracja robotnikow roinycn a r  Ło­
twy. Stosownie do uktadu zawartego przez Urząd 
Emigracyjny z Centralnym Towauystwem Rolni 
ków Łotw” w dniu 8 b. m. odbyta się rekrutacje 
robotnikom ro.n ch w f  więcianach; w dniu 9 b. 
m. w Di ksztacn 1 w dr 10 b. m. w Wilnie.

Zrehrutowano w Swięcianach 70 mężczyzn 
i 11 h tbiet W Cu';sziach -  ■ 43 nężczyzn i 7 ko­
biet W Włlnie — 3? męzczyzn i 10 kobiet.

Wrjazd zrekrutov«nyih do Łotwy nastąpił 
w dniu 11 b. m.

Następne terminy rekrutacji ustalono w 
sposób następujący:

15-b. m. — w -ostawacn, 16 — w Duks* 
tael. i Głębokie..., 17 b. m. — w Mołedecznie i 
Bra taw u, 18 I m. — w Dru i Smorgoniach 
i 19 b. ra. — w Wenie.

Niezależnie od powyższego w dniu 14 b m, 
odbyta sjt dodatkowi e« mtacja robotników rbl- 
n®ch w święcianacn. Zrek stowano ogółem 150 
ouóh

— Wypłata zasiłków óla bezrobotnych 
pracowników umysłowych. Obwoaowe Biu.o 
Funduszu Bezrobocia przystąpiło z dniem 14 b. 
ra. dn przyjmowani., poduń c,_ bezroootaych p<-- 
cowników umysłowych, ubiegających się c  zestłki 
z państwowej akcji doraźne m. maj.

Podania są przyjmowane w kolejności na­
stępującej:

14 b. m. od o só i, którycn nazwisaa rozpo­
czynają się na litery A i B. ,15 — G; D, E, F, G, 
rl 1 -  i, J ,  h 18 -  Z Ż M, N, C 19 -  P, 
R 3 2i — T, U, W, Z i Z 2ż u. m. podania bę­
dą przyjmowane od osób, Które z przyczyn uza- 
sadnirnycł nie usKuteczniły tego w przepisanym 
terminie Wypłata odoęazie się przypuszczalnie 
w końcu b. m.

— TFedoszły wiec bezrobotrycn. W zwią­
zku z mającym we{ść w życie z d-iiem 15 b. m. 
zarządzeniem Miuijierstwa Pracy i Opiek. Społe­
cznej w spreuie skasowania zapom jg  doraźnych 
dii, bezroDotnycb — w dniu wczorajszym mi ł się 
od być wielk' wiec bezrobo.nycł u sali miejskiej. 
W ostatniej cucili wtaaze ad ministracyjne nie ze­
zwoliły na odbycie wieru. Wobec czego bezro­
botni cebrall się w Patuszu, gdzie wyłoniom zo­
stała z pośród bezrobotnych e.egacja w skłudzie 
3 i -5b , która w aniacn najbliższych ma inter­
weniować u p. wojewody kaczKiewicza.

ARTYSTYCZNA.

— Akademickie kolon]e letnie dla człon­
ków Zw. Pol. ML Demokratycznej, środowisko 
warszawskie Z. P. M. D. naaesłało do W, ta za­
proszenie dla wzięcia uuziału w kolonjsch letnich 
ula członków Związku, zorganizowanych na Ora­
wie (Sląsl: Cieszyński) w m-cu sie pniu. Cało- 
miesięczar koszt utrzymania wynos 80 zł. Zapisy 
do dnii 13 b. m. przyjmuj* ekretar.at (czynny w 
piątki od godz. 6 — 8 Jagiellońska */t m. t*  uraz 
członkowi! zarządu nr wszystkich wydziałreb. -

— Dzisiejszy wieczór puety Zazisiawz 
Kleszczyńskicg !;tóry na specjalne zaproszenie 
przybywa do Wiim. zapowiada się jako wyjątao- 
we wydarzenie ob icnego sezoni iterand *go. 
Znakomity autor „Białych Nocy" i licznych po- 
:z7j, wnikliwy .trytyk i wytworny tłuroacc, re­
daktor tygodniki ład jr" — wypowie prelekcję 
na tem?> „Poezja, a życie". W wywodach swoicr. 
poetr rilnianir omówi zagadnienie istoty twór­
czości i nakreśli obraz nr^ych perspektyn, od­
słaniających się przed pc ją  wobec n.->\.ycn, po­
tężnych dziedzii naszego " /cia współczesnego 
Są to tematy, nad którcm. chętnie się zastanowi 
każdy kulturalny czytelnia książek i miłośnik 
sztuki Osoba piciegenta daje gwarancję, żc po­
ruszone zagadnienia zostaną ujęte istotni, i w 
skończc._ej formie artystycznej. Bilety w Księ­
gi m i Stowarzyi ceniL Naucz. Pol., Królewska 1 
fed 3( gr- dt 2 zł.) oraz we wtorek w.cczorem 
przj ta sie sali im. Mickiewicza, Dominikańska 
Nr. 3 -  5. .

— XLIII rodt Liter: cka. Odbędzie się 16 b. 
m o godz. 8 wiecz nie w zwykłym lokalu, lecz 
wyjątkęwb w Ognisku Akadem ickiej, Wielki. 24. 
Gośćmi będą na uie: prócz poety Z ., Kieszczyń- 
skiego kompozytor Piotr Ma.izyński oraz człon­
kowie zaproszonego do Wilna Akademiciciego 
Koła Muzycznegu z V’crszawy. Związek Litera­
tów orat Akad micki Komitet przyjęcia, zapra- 
szaja na tę t-o fr , prócz wych członhów, stałych 
sympatyków śród literackich oraz g?ści. Stroje 
wizytowe;

>
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g g a g A  |  o p ę z r -  t
— Posiedzenia WH 1 -wa Lekarskiego. 

Dnia 16 b. m. o godzicie 20 cdbęazle się *zwv- 
czaine oosiedzenie Wil. T-wa Lekarskiego w lo* 
kału m  snym tZ^mkowa 24)

Porządek dzienny: 1) dr. Tsrcyn — ‘C:lka 
uwag o sympatykctomji, 2) dr A Kj »>an— InsuF- 
ds a cl.orc b> wątroby] 3) prof. J. Muszvński — 
Głóg jako mwy nitUujący środek nssercowy, 
4) sprawy administracyjne.

Z POGRANICZA.

— Nieudana ucieczka poborowych do Li­
twy. Onegdaj patrol K. O, P-u w rejonie Wieżajn 
w chwili us łowema rielegasn :gi prztkreczema 
grar.icy poIsko-Utews* iej ujął 5 podejrzanych oso­
bników. jak wykazało śledztwo pierwiastkowe są 
to poborowi- którzy celem uchylenia się od siuź- 
by wojskowej us!łowali zbiec na stroną litewską, 
Zatrzymanych przekazano do dyspozycji odnoś­
nych władz administracyjnych.

— Brak zboża w Rosji owleckle], Osrat- 
nio na odcinku Krasne placówki K. O. P-u za­
trzymały za nielegalne pi zekroczeme graircy 
pcisko sowitekiej 20 asób. Jak :ię później wyjaś­
niło są to kupcy, którzy przeszli graricę wyłącz­
nie w celu pcczynien a _apasów :boża k órego 
dotkliwy brak daje się odczuwać w Rosji so­
wieckiej.

— S p ło n ił mb sowiecki. Przedwczoraj w 
rejonie odcinku Rubieżewicze powstał pożrr lasu 
sowieckiego Pomimo energ;czrej akcji sowieckiej 
straży graniczne) oraz ludności miejscowe), las 
spłonął doszczętnie.

— Pochwycenie tajemniczego nsobnika* 
Przedwczoraj <v rejonie podoć ci.ika Dubrowo 
patrol K. O. P. ze strażnicy PoMkszty, pochwycił 
jaMegoś osobnika w chwili porozumiewania się z 
patrolem straży sowieckiej.

Pochwyconym okazał się E Bortiel.

N ADESŁANE.

KRYNICA Dl. i
ordynuje jak zwykle w willi „Siedlisko".

1403-3

RÓŻNE.

— I&ynikl lustracji komisji sanitanu|. O- 
legdaj adbyłn się posiedzrele zainteresowanych 

fryzjerów, p.ekarzy, właścicieli jatek : mleczarń, 
których zakłady w myśl decyzji komisji ^anitan- 
lej winne w najbliższym tzasie ulec zamknięciu 

Zebrani cJecydt rali wrócić się dc swych przed­
stawicie.! w Radzie Miejskiej, by tą drogą uzy­
skać odroczenie terminu zam snęcia zakładów.

Teatr 1 muzyka.
— Teatr 'o jk !  sala „Lutnia14. . iziś ory­

ginał na „Mamusia* komedja L. Hirschfeida i P. 
Frunkr.

— Otwr cle sezonu letniego w Teatrze 
Letn:m. Repertuar przewiduje wystawienie kilku

komidyj muzycznych, jak „Księżniczka Ola.a*, 
„Tylko ty* i t. J .  Jako pedagog i dyrygent zo tał 
pozyskany z szczytnie znany muzyk Mieczysław 
Kochanowski.

— T e jt r  Rewja. „Złoty Róg41 ul. Dąbrow­
skiego 5 Od wtorku i codziennie premjera Wiel­
kiej Rewji aktualnej w 16 obrazach 2-cb - z< ściach 
p. „Sałatka Maiowa* z udziałem ulubieńców 
Wilna. A Cieleckiej, M. Dobrowolskiego i irnych 
„Duet Nsy* Inny Hellen.

— „Złoty wóz4'. We czwartek dn”  1? ma­
ja b. r. o godz. 12 i pół w sali M ejskiej odegra- 
ia będzie pełna czr.ru i fantazji sztu*™ scei łczca 
w 6-ciu odsłonach Sziegel-Popła * sklej p t. * Złoty 
wóz* urozrmicona tar ceni, śpiewem i muzyką. 
Na drugą część prog*amu złoży się koncert-śpiew 
o. Inki Zwidrynówny akompaniament p.ZrfjiLi? 
bowiczówny. Dochód przeznaczę się as nl^namo- 
żne aczenice szkoły zawodo' ej im. św. |óz fa w 
Wiirie. Bilety w cenie od 50 gr. do 2 zł. na par­
ter i 30 gr. na balkor są do nabycia w księgarni 
S r. Wojc:echa, a w dniu D-zeds awienia przy wejś­
ciu na salę od godz, 10-ei rano.

R a  4  f  e .

PROGRAM STACJI WILEŃSKIEJ
Pala 435 mtr. ,

WTOREK 15 maja
16.00—1615. Chwilka litewska, li .15—16.30. 

Komunikat Zw. Młodzieży Ko!skiej. 16 31.—16 55. 
„O Wilnie wdawnejooezji poDMet* odczyt z dz iełu 
„Literatura* wygłos' dr. Stanisław Cywiński. 16.55 — 
17.20. \udycia recyta yjna noświęcona poezjom 
Ludwika Msrj1 Staifa w wykonaniu artysiów Re­
duty Haliny Gallowej 17.20—17.40. Autpncytacja 
peeijCta Haliny Zawadzkiej. 17.45—18 40. Trans­
misja z Warszawy. Koncer! k-irneidlnr. 18 45— 
19.10. Gazetka “ adjowa. 19.'0.—10 15 Sygnrł cza­
su i rozmaitości. 19.20—22.00. Transmisja z Po­
znani*. „Słraszny Dwór* opera St. Moniuszki. 
22 05. Komunikaty P. A. T. 22.30—23.30, Trans­
misja muzyki łinecznej z Warszawy.

ŚRODA ló maja.
n .0 0 —16.13., ChwiiKf litewska. 16.15—16 30 

Komunikat Zw. Rewizyjnego Polskich SpółJz. Rol­
niczych 16 30—16.55. Ai dyrja dla dzieci „Pierw­
sza wycieczka wiiczków“j w ygł. St. BiZustnwskó 
16.55.—17 20. Aut recyta..^ poetyckie Zdzisława. 
Ki..szczyńsk.eg i 17.20—17.45. Kwadrans Akade­
micki, 17 45—19.10. ,S . p. Henryk Melcer* od.zyi 
w związku a wieczornym koicervem transmitowa- 

yr z Wafszawy wygłosi Stanisław Węsławski. 
18 15—19.00, Koncert popołudniowy w wykonaniu 
solistów goszczącego w Wilnie Akademickiego 
Koła.M"zycznego w Warszawie. 19.00—19,25 G i- 
zetk” radjowa. 19 24—19 30, Sygnał czasu i rozmai­
tości. 19.15—20.00. Pogadanka radiotechniczna. 
2Z.J0.—20 25. Transmisja z Warszawy. „Wśród 
ks ązek* rrzeelę ' najuow ych Wydawnictw omó­
wi prof H;nryk Mościcki.20.30—22.0'J, Transi .Isja 
z W a"*awy. Końce'i poświęcony twó^czoścTHen- 
ryka Melcera. 22 05. KcnunikaT P. A. T. 23.00— 
24. iO. Radj'Kabaret, w srywnaniu artystów teatru 
„Złoty Róg*.

fcadjoi i b ir e t
W środę radjo wileńskie w godzinach wie­

czornych wprowadza tytułem próby nowość w 
postaci wokaino-recytcc jnej audycji wesołej Fró- 
bi t* ma wykazać, w jakim stopniu na przyszłość 
podobne wieczory odpowiadać będą upodobaniom 
słucLiaczy.

■ 1  i M d b  M i .
— Ujęcie dwóch cpryszków. Na przecho­

dzącego ul. Obozową róg Świronek, Stanisława 
Liszt .r ana, zam. Przyjaźń 19, napadł nieznany o- 
sebnik, uderzając Lisztwana tępem narzędziem w 
głowę, wskutek cz^go tenż( stra ił przytomność 
Po chwili Lisztwan stwierdził, że skradzioi.o n.u 
płaszcz. Przeprowadzona dochodzeńie^ ustaliło, że 
powyższego dokonali! Edward Łabniewicz zai . 
/alwuryjska 57 i ćecerter Feliks Danielew.cz, któ­
rych ujęto. Skradziony płaszcz odnaleziono w 
mieszkaniu Łabniewicia.

— Nagły zgon. W hotelu J ta lja *  przy ul; 
Wielkiej 47, n=gle zmarł Piotr Stamel, gajowy z 
gminy dziewienisliej pow. ormiańskiego. Stamel 
przybił dc Wilna w dniu 11 cm .

— Zaginęli. ChackielKarelusznikzam Wiel­
ka 12 zameldował, że córka jego Cywu, lat 25, 
wyszła z domu i dotychcia? nie powróciła.

— Ró ynież Janina Wilczyńska zam. przy 
ul. Żeligowskiego 5, zameldowała, le  brat jej Bro­
nisław, lat 12, wyszedł z domu i dotycnczas me 
powrócił.

— To samo stało się z Fr mciszkitm Boh­
dziewiczem przy ul. Legjor.ów 65, uczeń szkoły 
powszechne1 Nr. 33, któ-y wyszedł z K o l e g a m i  na 
wycieczki; i dotychczas nie p ew ó cł.

— Ujawnienie sprawcy kradzieży w skła­
dzie skór Czapli. W wyniku- improwadzocego 
dochodzenia w spranie wDmui. a do sk>adu skór 
Czapli (ród Szklanej i W.eikiej), gdz>e skr_iiz ono 
towarń na ogólną sumę 4000 zł —władze bezpie­
czeństwa w dniu or.egdajszym ujawniły sprawcę 
włamania. Okaz ił się nim zna'y już debrze jn -  
iicji z poprzedmch ..ystępów włamywać* niejaki 
Abram Ryit. Osadzono go w więzieniu na Łu- 
Kiszkach.

— Czyj rewolwer? Na stacji kolejowej Han- 
cewicze pow. łuninieekiego w pocirgu osobowym 
nr. 311 idążającyra z Wilna do Zdołbunowo, w 
wagonie 1 khsy został znaleziony w ustępie re­
wolwer „browning* z magazynkiem i nabojami 
do niego. Prawy właściciel może s'ę zgłosić 
(zwrócić) pc odbiór do komendy P. P. pow. łu- 
ninie»kHgi w h,unińcu

— Ogród cmentarz m noworodków. W 
ogrodzie posesji nr. 27, przy ul. Świerkowej, zna­
leziono zakopanego trupa noworodka. Przeprowa­
dzone dochodzeń a ustal ro, że trupa zakopała J. 
K. z?m. lamże, która oS*iadcxjłit, że olecko to 
jest Jej i że urodziło się nieżywe wobec czego 
zostano zakopane w ogrodzie

M m t n i  dzieli in n ie ja .
Dziś, we wtorek przedostatni dzień turnie- 

i ju. Dla ostatecznego ustalenia koizjneści do rr- 
■; gród, stają do decydującego starcia: Bryła z Fe- 

restanoffem Sztekker z Czarną Maską (odweto­
wa) i Pinecki z Poschofam (eliminacyjną),

Dułe zaciekawienie budzi walka mistrza 
Polski z Maską, gdyż w razie zwycięstwa Sitek- 
kera, intrygujący nas zapaśnik musi >aj\ć maskę 
i wyjawić .woje nazwisko, w przeciwnym bowiem 
razie Łztekker traci prawo do pierwszej nsgrody.

Nifemnlejsze zcciekawienie budzi walka 
dwóch olbrzymów Pinsckiego z Poschcfsm. O- 
byuwaj byli pizer siebie wzajemnie zwyciężani — 
walka ta wyeliminuje kandydata ta czołowego 
miejsc^ w turnieju.

Jutro finałowe walki i roic3nie nagród.
Niedzielne wyniki: Bryła—Sztekker bez re­

zultatu Maską zwyciężył ra punkty 3:2 Posrho- 
fa pc godzinie i 10 min. Pinecki pokonał w 13 
min. Ferestanoffr.

S P O R T .

Lekka atletyka
Z?wody o m istrzostw o młodzików*.

' J .k  już donos IJśmy w dniach 16 i 17 L m. 
na bc sku sportowem 6 p. p. Leg na AntoKOiu 
odbędą się zawody lekkoatletyczne o mistrzostwo 
młodzików.

Program tych zawodów jest następujący:

Dnls 16 m aja b. r. o godz. 16.
1) Przedbiegi .00 mtr. panów, 2) Przrdbiegi 

6C mtr. pań, 3) Skok w dal panów, 4) Pchnięcie 
kulą pań, 5) PrZk.dhisgi 200 mtr. panów, o) Skok 
w d«l pań, 7) Bieg 5000 ntr. panów, 8) Przed- 
Liegi 110 jnt, panów, 9) Pchnięcie kuią panów, 
10) Przedbiegi 40u mtr. panów.

-Dnia 17 m aja b. r. o godz. 15.
1) Finał biegu 100 mtr. panów, 2) Finał 

biegu 60 mtr. pań, •) Skok w wyż panów, 4) Rzut 
d;su£.m pań, 5j F.nał biegu 200 mtr panów, 
6] Skok wwyż pań, 7) Finsł biegr 400 mrr. pa­
nów, 8) Rzut oszczepem pań, 9) Rzut dyskira 
panów, 10) Fir.ał biegu 110 mtr. z płotk imi pr- 
nó *, ID Rzut osrez pem panów, 12) Bieg 150C 
mtr panów, 1?' Skok o tyczce panów

Zgłoszenie do zawodów przyjmuje sekre- 
tarj t Wil. O. Z. L A. do dnia 15 maja b. r. 
gcuz. 16.

Dla orjentacji przypominamy, że do zawo 
dów młodzików nie mogą być dopuszczeni ci 
zawodnicy, któ*z3 na awodach otwartych dla 
wszystkich zdobyli w jednej z powyższych kon- 
kurencyj dwukrotnie 1, 2, lub 3 nagrodę, względ­
nie, którzy zdobyli pierwszą nagrodę na zawo­
dach młodzików. t

Egzam iny sędziów lekkie] atletyki.
W dniu 15 VI o godi 18 w lokalu Ośrod­

ka W. F. Wirno (ui. li DminiI,aftskŁ 13) odbędą 
się egzaminy na sędziów lekkiej atletyki, organ!- 
zow.ne przez Wił. O. Z. L. A.

Piłka nożna. 
M akabi— Ognisao 1:1.

OgnisKO wykazało jeszcze raz, że jest dru­
żyną tv.ardą, umiejącą wal:ząć.

Gayby nie trak szczęścia (niewykorzysta­
nie rzuru kainego) drużyna kolejarzy zdobyłaby 
2 cenne punkty.

Samobójcza bramka strzelona drużynie 
przez własnego gra za pozbawiła „Kolejowców* 
pewnegc zwycięs.wa.

Makabi grj^a słabiej, niż zwykle.
Po usunięciu w 2-ej połowie gry birnba- 

ct.a za niesnertowe ztchowanie się Makabi ogra­
niczyła się wyłącznie do obrony i z trudem zdo­
łała utrzyma i wynik remisowy.

W Ognisku wszyscy grali cfiarnie I am­
bitnie. G aczom Makabi n Je iy  wytknąć bru­
talną grę.

Znękana "ozkładu jaLdy pociągów.
W związku t  ogólną zmianą rozkhdu jazdy na P.E K. P. 

niżej podane pr c>Łgi ruchu pasażerskiego od wskazar.ej da*y, 
bywały do i z Wilna jak następuje:

z dniem 15 maja r. b. 
będą przyoywuły I cd-

Przyjaza do Wilna Odjazd z Wilna.

Nr. Nr. 
poc.

godz. nrn. S k ą d . Nr. Nr. 
poc. godz min, D o k ą d .

:7Q7 8 - 1 0 z Werstawy Głów. przez 708 2 2 - 3 0 do Warszawy Głów. przez
Grodno Grodnc r

7-11 6 — 50 If Wil. przez Grodno 712 19—55 9 W arsz.W il przez Grod.
713 18— 50 • 9  n 9 714 8—40 * 9 ‘ 9 9

818 11— 40 9 Wsch. „ Lidę 817 19—00 9 Warsz. Wsch. przez Lldę
708 2 2 - 0 5 9 THrmontu 707 8— 30 t 9 Tormontu
714 8—20 9 ę 713 19—20 9 »

730 2 1—00 9 N.-święcian 727 13—30 9 N. Snięcfsn (t>lko w
726 7 - 3 0 9 „ (w dni rob.) święta) -
312 23— 40 , 9 Łur.ińca przez Lłcę 729 15— 3C 9 N.-Snlęclan (tylko w
322 7— 25 9 Lidy . - ani robocze)
452 18— 45 9 Olechnowicz 725 0 — 05 n N.-Święclan (tylko w
412 6 —50 9 Mcłodecrna dni robocze)
4 3 2 21— 45 9 Oszmlany 311 , •7—00 n Łunińca orzez Lidę
512 5 — 45 9 KrólewszczyzDy 321 13— 35 9 L'dy (tylko w święta
552 •18— 15 9 9 323 15—35 9 „ ( „ „ dal rob.)

451 9 — Oo 9 Olechnowicz
411 20—00 9 Mołorleczna
431 16— 35 9 Oszmiany

i 511 22— 20 9 Kió!ewsz:zyzny
I 551 11— 50 9 ; *

Klno-Teatr

„ H E L I O S "
ul. Wileńska 38.

D Z J Ś  PREM JERA1 Najbardziej atrakcyjny p-ogram! Film o niebywał. napięciu sensec. 
Z l k A / a n n  A l ń ł r a  A l r t j p r i r  wstrząsający dramat z żyda awan-
*  f a z a n a  a z i e  c a  « I g l  e n  f turnlków j .!andkrzy żywym towa­

rem, odsłaniający tajerriFce domów rozpusty. Wspaniały międzynarodowy turniej vybitn.

si^akjor- fr|a p j a  J a k o b i n i p  K a m il la  H O R N , W a r w c k  W A R D , L id ja
Seansy o <-odz. 4, 6, 8 i 1 0 1 5 . __________P O ' 1ECH 1N A.  1561

K I N O

„Polonja"
Mickiewicza 22.

Dziś premjeral Największa sensacja sezonu, którą podziwisć będzie całe W.Ino
F v ^ > ' C L , ł  PŁOMIENIU ŹYC1A). W rolich g ? 0  

*• J  *  r L j J l  C „:* »ych: świaiowa piękność LIL DAGOWER
i jako zawiadowca jta c jl znany HEINRICH G EO R G E. Obrsz ten rysuje nem sensa­
cyjne przygody damy towarzystwa w pedróży Orient-Eypressem, która dla uro maice- 
___________ ila zw.ęuta całv świat. Początek 1-go seansu o godz. 7 m. 3 0 . 1562

Cierpisz nhi RFUKATYZM, ŁAMANIE f t.p
używaj tylko

S A F > C M E N T H O L  M A T U L I
Ogólnie znzny i przez licznych lekarzy poiecanyl

Prawdz wy tylKo z marką ochronną „PAl,MA“,
W ytwórca; L UGENJUSZ MATULA

FABRYKA ŚRODKÓW LECZNICZYCH W KRAKOM IE. , 138J-6

DOKTÓR MEDYCYNY

i.
i M )  weneryaae i skini!.
Elektroterńpji, diatermja, 

słońce górskie 
Mickiewicza 12, róg Tatar-
sidei 9 —2 i 5 —7. 1492

KINO

UL. W IELKA 42.

Ostatnie dwa dni. Tylko dla dorosłych. Wielki film erot.-salon. p.t.
D a i  i c  c l o n i n t f i i  Wielk; dramat towarzyski w 12 akt.

I L U I I l d f l O  W  c k l C  ^ l U g U M i  Główne role kreuje zespół na^w. arty- 
s ów: Marcela Albanl, Mady Chrystans, Bruno Kustner i W iktcr Jansen Kabarety! Va 
rjetel Nocne dancingi! Wsoąniały dramat wystawowy z nocnego życia współcz. młodzieży. 
N adprogram : k in ..ed j: w 4 awt. Po^-.i^ek o  4. w święta o  1. Ceny nie podwyższone. 1560

Kino Kolejowe
„Ognisko*

(obok dworca
k ole jow eg o)

Dziś wielki pod­
wójny program !!

I.

Nawrócenie skazańca
Pirat z miłości

II. 1528
komedia pełna werwy i humoru w 7 akt. W roi glówn.: 
V IO l f DANA, K L ^ U D jA  BROWN I VAN LOAN

Miejski Kinematcgraf

KiItira]nC'Diwiatitw|

SALA M IEJSKA 

(ul. Ostrobramsk* 5)

Od dn. 11 do 15 maja r. b. włącznie będą wyświetlane Limy: 
i A t u r 7 0 r o  K w  dramat maleńkiego serdnszka w 8 skt W ro- 
l u  W L Ł i ^ L C  »• • jach główn.: Sandra M.lowanow. Olga Day i

Aud*ee Roiane Nadprogram: PA THE REVUE Nr 2 w 1 akcie I PATHE JOUR^'AL 
Nr 2 »  1 akc. Orkie3tra pod dyrekcją p.Wł. Szczepańskiego Kass czynna od g. 3.30 

Początek sear.sów o godz. 4-ej. Ceny miejsc: part/r 80 gr., belkon 40 gr. 
   N astępny p ro g ra m : „ M O C A R Z  Ś W IA T A ".

Zak’ad sztucznych wód mineralnych i napojów 
chłjdrgc/ch poa firmą:

X I t i

w Wj'nie. t
pod kierownictwem współwłaść. prew. W. 
Wrześniewskiego Dolec?: sztuczne wody 
młnzral!ie (Vichy, Ems, Karlsbad i inne) 
i napoje chłodzące, przyrządzane wyłącz­

nie na cukrze.
Zakład: P wca 7. Magazyn: W ielka 50. 

_______________  1554-3

UWADZE GOSPODYŃ!

„WILEŃSKA POMOC SZKOLNA"zogr.odp 
Wilno, Wileńska 38, te'efon 941

wymienia najtaniej strzykawki 1557-1
„RECORD* 1.0 2.0 5.0 10.0

Zł. 4 30, 4.50. 5.50, 7.00.
P o l:.a  się wsuikie aparat)' lek irskie i laboratoryjne. 

Wprowadźcie d.iał przyrządów mierniczych. Zwraca się 
uwagę Sz. Czkoiom i Miłcśnlkcm pizyrody, że już czas za­
opatrzyć s'ę w przybory wyoeczico we1 dla kolekcjonowania.

Najlepiej zabezpiecza na lato futra i inne 
ubrania Od moli, wypróbowany oryginalny 
proszek japoński „KAT OL“ , me mający 
przykrej jak „Nattallina44 woni. Kufry lub 
szafy z przechowanem ubraniem należy 
szczelnie zamykać dla uniknięcia przypływu 
powietrza.

„KATOL44 radykalnie tępi: mole, pchły, 
wszy, pluskwy, prusaki, karaluchy, koma­
ry, muchy, muszki na kwiatach pokojo­
wych, mrówki i wszelkie rotsetwo.

Żądać we wszystkich ckładacfc aptecznych 
i aptekach. 1481-0

Akuszerka
flarja Brzezina

Maturzysta
poszukuje posady 

kancelisty.
przyjmuje od 9 rano do 7 w. Oferty składać w Admini- 
ul. A l  Mickiewicza 30 m. 4 stracji „Kurjera Wileńsk." 
1 ^ 2 0 ^ 3 0 9 3  1491 pod N r. 1283 1487-0

1 O s trz e ż e n ie ! J
g  Ponieważ d&szło do naszej wiadome ś J ,  żfc^ 
® obuwie obcego wyrobo, aorzedawane jrst przez® 
(| niektórych kupców, jako obuwie n arki i

, , C E D A “  i
przetn pros:my Szar Publiczność, aby przy nabywaniu! 
obuwia marki „CFDA“, stanowcza zwrecałr; uwagę nai 

markę fabryczną
„CEDA“ wyciśniętą na podeszwie, I

Jednocześnie komunikujemy, że onwiększy'iśmy o- 
statnio znacznie produkcję naszą, co daje nem n r żnośó 
dostataczn go zaopatrzenia w towar rynku wileńsWego.

Q Z poważaniem I]

1 Fiyla otiuwia laeclianinnEiG „ttOff
w Zastępstwo na rejon wileński powierzyliśmy:

I p, B. RIMINI,
| Wilno, Rudnicka 6, telefon 12-20.
(S^ eo< sx3‘rfsa cs^ c3 )^ o a s(s ,v x & (3 x & (3 a c^ ea a & s^ )

OGŁOSZENIE,
Dyrekcja Kolei Państwowych w Wilnie

ogłusza niniejsz.m przetarg publiczny w dniu 5 czerwca r. b. 
na dostawę poduszek maźmczych orrz szpaga'ów ni okres 
roczny.

Warunki jrzetargu (dostawy) możni, i otrzymać w Wy­
dziale Zasobów (poi.. Nr, 41) Dyrekcji, ul Słowackiego 2 w 
godz 12—13 osobiście lub pocztą po pisemnem zgłoszeniu 
nrośby.__________________________________________U58/3 ;c'VI

Laboratorium 1320

Dr. E. Abramowicz i B. lenigsliero
ANALIZY krwi, moczu, plwocin i t. o.

u l. dlc k j ? v lcz a  4  —  W ilno  —  u l. S z o p e n a  8 .
*

‘S p e c ja ta e  i<iboratc,rj'uni D / a ł r ł l > ł i a » >  
d is  a m a to ró w  fo to g ra fó w  i y i l i F a i l C l l

Vii1oo, ul. św. Jańska 5  m. 2 , tekf 12 88  
Wywoływani?, kop iwanie, powiększani* pod kierownictwem 
specjalisty fotografa. Tanie i dobie wykonanie. 994-8

O G Ł O S Z E N I E
N* -hutek uchfały Sejmiku Dzłśnieńskiego z dnia 

!9 lutego r. b., zatwierdzonej przez pana wo)#wodę wi 
leńskiego resKryDtem z dnia 31/111 r. b. L. .z. Im - i 481 Su-- 
został, urucho nicni w dniu 14 kwietnia n  b

Aomunali. Kasa Oszczędności Powiatu Dz śnień- 
sKiego w Głębokiem. ’

Za wszelkie zobowiązania Kasy gwarantuje Sej­
mik Dziśnieński całym swoim majątkiem i de 
choaami.

Do iakr.:su działalności tej Kasy objete) s atu­
tem należą główniejsze c.zymośc!:

1) pnyjmnwanie wkLdów od jednego złoiego 
zoproi e itowanf :m od 6% d o 1 0 % v  stosunl i rocznym.

2) załatwianie zleceń inkasowych, weksli, listów 
orzewozrr ych i t. p. dokumentów oraz kunna i sorze- 
daży pańśtwowych panierów procentowych, ifstóvc 
v  stawnych * obligacyj t

3) pożyczki króticoterminowe dla drobnych 1 
średnich gospodarstw rolnych na cele obrotowe.

4) krędyiy dłużej, term i nowe (do lat 3) na cele 
spe^jelne jako to: na sadownictwo, wikliniarstwo,
zalesienie oieużytKÓw, popieranie gospodarstw na 
siennych, oraz scalonych, popieranie racjonalnego 
oudownictwa wiejskiego, na ce le  hodowlane, kupno 
z:cm ie meliorację, oudownictwc i t. p.

( —)  M. Jankowaki 
Przewodniczący Vydziału Powiatowego Starosta.

1556

KAPITAŁY
z najpewniejszą gwarancją 
zwrotu lokujemy nu dob/i 

oprocentowanie
Wileńskie Biurc 

Komisowo-Handlowe 
Mickiewicza 21. Dl. 152.

ŁM \

1533-1

samodzielnego, 
wykwalifikowanego

majstra i br ..nowej! 
Szczegółowe oferty: Gaik, fa ­
bryka Papieru, » *, Akr War­

szawa, Marszałkowska 68.
i  555

CHORUB\ WENERYCZ­
NE 1 SKÓRNE. Przyjmuje 

9 — 12 1 4— 8, 
n/l.ckipwicza 4 Teł. 1090. 
V .7.. - - > ______  1490

W  n c  F a t o n i e .
fabryczkę, skład odstąpię 
tanio. Nowogródzka Nr. 7, 

anteka. . 1559

Czy zapijałeś s*ę 
na członka L .O .F .P ,1 

Ogłaszajcie się
i :  iu je n e  Wilefinta**.

Przy zakupach prosimy naszych Szan. Czytelników powoływać się nn ogłoszenia w „Kurjerze Wileńskim"
R«4ak,*ta ! Administracja Jagiellońska 3. Tot 99. Czynne od godzi 9— I  ppoł. Naczelny redaktor przyjmujn od 1—3 ppoł- Redaktor działu gospodarczego przyjmuje od goaz. 10 do iu.3Q przed połud. we wtóru i piątki. Rękopisów Redakcji, nie zwrect

AJministratcr irzyjmujs od 9 - 2  epot, Ogłoszenia przyjn ufą si* od 9 — I ppoł i 7 — 9 wiecz Konto czerowe P .K . O. 80.750. Drukarnia — ul. iw , Ignacego 3. Tet. 893.
-B K Ą j* ! miesiąc u i*  z odooŁ i i  s  do domu lub p n n y łM  pocztową f  zł. Zagruicą 1 zL CENA OOŁOSZBRi za *.ijr*Ł milimetrowy przed tekstem—23 gr„ »flBReie I I| itr  — 30 gr., III I IV cti: — 25 gi , su tekstem—10 gr.f cgtoaso- 

f c  (' V  ’r“ .  c« Kto wył fcrsr-fkr rek1.—a i J*ti bne— V « .  (za ikeraz red-br/jn; i, dl? poszukujący^ pr.rcy—50°'9 zniżki ogł. cyfrowa i Ubelowe o W h  dreić], ogi. i  u trzsżi i~m miejset 10®/o drożej. Zagraniczna fiyw drożę,, 
w odele—Orzeazkewej L tal, 3ćf. Układ ogłouaś f. sU kmow’ , bi- ttreele (V f^mle łamowy. 5 < niąSztrzcja zastrzega a»Wa erawo smiaey term.eu druk* o ^ M ie i.

wydawca: .K tr itr  W ilećski*, Mm z efir. *4 p .' Tgw. Wyd. »ń“, Drak. Pa*8, al. św, Ik.accgo 5. Pcdabwr odpewledziaiar J ó z e f  J a r i d e w i a ,


